
p 1ena 

t 
~ 

.PIS. POL KIE.J PART.li ROBOTNICZEJ 
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nie r 
24 tysiące uzbro ·onych żołdaków szturmuje Valenciennes I 
Zacięty opór górników w Zagłębiu Nord i Pas de Calais 

urześladować, torturować i zabijać uatrio 
tów. 
Koła związkowe podkreślają, że repre

syjna polityka rządowa przyczynia się ~e 
dynie do przedłużania konfliktu, powodu 
jąc utratę 3 milionów ton węgla dla go
sp~darki francuskiej. 

PARY.Z, PAP. W poniedziałek rozpo
C7ęła się zakrojona na szeroką skalę 
flfensywa policji i wojska w zagłębiu 
Nord i Pas de Calais. W samym tylko 
okręgu Valenciennes w akcji bierze u
dział 24 tys. ludzi. Pomimo za<:iętego 
oporu gó1·ników wspomaganych przez 
miejscową ludność, siłom represyjnym 
udało się opanować kilka kopalń. 

kiedvkolwiek duch jedności i wytrwania. mość o uzbrojeniu przez prefekta depar
Komunikat piętnuje kłamliwą propagan- tamentu Saone-et Loire bojówek gaulli
dę części prasy i radia oraz ujawniającą stowskich w Montccau-Ies Mines. Widoki realizacji decyzji rządu w srra 

wie importu miliona ton węgla z Belgii 
i W. Brytanii przedstawiają się wielce 
niepewnie wobec licznych dowodów soli
darności międzynarodowej ze strajkują-

się znów rozbijacką działalność Force Postępuje on - oświadcza komunikat 
Ouvriere i chrześcijańskich związków za - podobnie jak w swoim czasie Petain 
wodowych, a następnie potwierdza wiado i Darnand, którzy uzbroili milicję, by 

Na obsadzonym przez policję szybie 
Agache ustawiono karabiny maszyno
we. Szczególnie silny opór stawiali gór 
nicy w Somain i Conde. Policja dokona 

cymi robotnikami francuskimi. 

Ag re SO r Z Y n ., e c h cą r oz b ro 1· e n ., a du~~~~~~i:c:~'r~f;'~~~o!~~"z~~~i ,:z;~ 
głębiach weJłlowvch stanu oblężenia. w 

. niedzielnym dzienniku ustaw ukazał się 
PodkomisJ· a rozbroy· eniowa odrzuciła rezoluc1·ę radziecką dekret urzewiduiący częściową mobiliza-

de rocznika 1927 i 1928. Mimo zapewPARYŻ, PAP. - Podkomisja rozbr~jeniowa ONZ odrzuciła w uoniedziałek ni.eń sekretarza stanu do spraw informa
wieczorem uropoz:vcje radzieckie o zredukowaniu o jedną trzecią w przeciągu je- cii, iakobv rząd nie przewidvwał wpro
dnego roku sił zbrojnych 5 wielkich mo carstw. wadzenia cenzury prasy, dziennikowi 

Odrzucono również uzuuełniającą uro poz:vcie radziecką w sprawie powołania „Le Soir Dimanche" wytoczono postępo
do życia międzvnarodowego organu kont roli, któremu wielkie mocarstwa urzed- I wanie sądowe za rzekome „szerzenie fał 

ła licznych aresztowań. 
W pozostałych zagłębiach '>ytuacja u

trzymuje s'ię bez większych zmian. W 
Firminy, objętym strajkiem powszech
nym, odbył się pogrzeb zabitego przez 

stawiłvb:v wszelkie oficialne dane, dot:vcz ące stanu ich zbroieii i sił zbrojnych. szvwvch wiadomości". 
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• 
ż:indarmer:i.ę górnika Barbier. 

Na znak solidarności 140 tys. pracow o 
ników departamentu Loary przerwało na uroczystości 75-lecia Polskiej Akademii Umiejętności pt'ace na 24 godziny. W St. Etienne nic-

Uczeni 22 narodów Europy w Kra 
czvne są pociągi i tramwaje. Krótko- KRAKÓW PAP. - W Krakowie rozpocr,ęly 

- · się WCT.Q.raj uroaz:ystości i:1:1bileu~?we ;- _okazji 
trwale strajki powszechne na znak soli 75_1ecia Polskiej Aka<lemn lhmeiętnose1. Pro-
darności z górnikami proklamowano tekto.ra.t na<l uroczysto~iami objął Prezydent 
również w departamentach Rhone, He- R. P. Bolesław Bierut. W 1.1<roczystośoiach u~z.e 

h d Rh · k sit•ni<::zy prz.edstawidel Prezydem.la R. P .. mm1-rault, Bouc es- u- one l w O ręgu ster Oświaty dr. Staruisław Skirzeszewsk1 oraz 
paryskim. wicemimistrnwie: H. Jabłoński d E. Krassow-

Queuilf e uzbraja bandy sk~a uroczystości przybyli licz.ni przedstawi-

d G li ' ciele świata naulwwego z 22 państw Europy, e au e a w tym licma <lel1!9acja radziecka pod prz.e-
ż k 4 t wodruiotwem członka Akademii Nauk Borysa ~ARY . PAr:. -:- ~a ooczat 1:1 ygo- G ek 1l1L C20Chosłowaoka z ministrem Ne-

dma stra1ku gormkow francuskich ~e~e-

1
. rdl owa OO' 

racia Związków Zawodowych Górmkow ie ym. . . . . r sena 
ol.!łasza komunikat, w którym stwierdza, Otwairc1e urocrysto5'C1 .nastąpiło w sa.~ 
że straikuiąc:vch ożywia silniejszy niż torsk.iej zaJ!llku wawelskiego, przybrane] sztan 

nasz codzienny 
z clniem pierwszego listopada następu.je zapotnebowaniu ze strony ludności pracu

likwidacja kartkowego systemu zaopatrze- jącej. 

darami krzyżackimi zdobytymi pod Grunwal
dem. 

Przemówienie inauguracyjne wygłosił pre
z s PAU prof. Nitsch, dając, po powitaniu re
prezentantów rządu, instytucji naukowych o
raz delegacji ugrankznych, na wstępie krótki 
za·rys historii Akademii. Prof. dr. Nitsch przy
pomniał dalej, że Akademia korzy>stala w swej 
przeszłości z ofia.r spoleczeńs.twa. Dziś, odkąd 
w Polsce demokratycznej ciężar mecenatu 
przen·iósł s:ę na rzecz Państwa, warunki te 
zmieniły się na lepG:ze. 

' 

W imieniu PP,R., PPS i OKZZ powitał zj<izd 
poseł Polewka. Wyiraziw&:zy uznanie dla prac 
i poczYJilań Akademii poseł Polewka stwier
dził, iż proletariat polski chciałby w reprezen
tantach nauki widzieć swych sprzymierzeńców 
w budowie Polski Ludowej. W zakończeniu 
wysunął on postulaty, aby pracownicy kultu-
ry i nauki wyzbyli się stanowiska wspaniałej 
izolacji: Proletariat polski pragnie w nauce 
widzieć nie tylko pomoc techniczną, lecz tak
że wspóldzialanie ideologiczne. 

WŁOKNIARZE POLSCY 
Do Wszechzwiązkowej Centralnej Rady Zw. Zawod. (WCSPS) 

Z okazji zbliżającej się 31-rocznicy Włókniarze polscy widzą, w Związku 
Rewolucji Październikowej włóknia.rze Radzieckim i w. masach pracuj~1cych 
polscy przesłali towarzyszom włóknia- ZSRR wypróbowanych prz:v.iaciół Pol-
rzom radzieckim depeszę treści nastę- ski i polskiej klasy robotnicze.i. Korzy 
pującej: stając z doświadczeń zwycięskie~o po-

„Z okazji 31 rocznicy Wielkiej Re- chodu do Socjalizmu narodów Związ-
wolucji Październikowej Zarząd Głów- lm Radzieckiego, pochodu, zapoc7ąt-
uy Związku Zawodoweg-o Pracowni- kowanego Rewolucją. Październikową, 
ków Przemysh1 Włókienniczego w ·Pol- niestrudzenie d~żyć będziemy do po-
sce w imieniu 300.000-ne.i rzeszy zor- głębienia przyjaźni łaczące.i n'.\szc brat 
g-anizowanych włókniarzy związkow· nie narody i do przyśpieszenia budowy 
ców przesyła Wam życzenia dalszych Polski 'ocjalistycznej". 
sukcesów w dziedzinie umocnienia po- Przewodniczący 
lęgi i znaczenia Związku Socjalistycz- ., 
nych Republik Radzieckich - ostoi (BURSKI A.) 
postępu i szermierza pokoju świato- Generalny Sekretarz 
we~o. (ANIOŁKIEWICZ A.) 

nia ludności praeującej w chleb i mąkę. . Wiemy że pewne kroki w tej dziedzinie 
Fakt to o znaczeniu dalekosiężnym. Jest to zostały J~Ż podjęte, że w Łodzi i w inny~h 
żywe świadectwo ogromnych osiągnięć go- miastach nagromadzone zostały zupełnie 
spodarczych Polski Ludowe.i. Osiągnięcia dostateczne zapasy zbóż i mą.ki na szereg 
t~'m więh:sze, że w takich bogatych kra- miesię.cy. Ale ·niemy róV\<"ttleż, że nie l!s~yst 
ja.eh, jak Anglia, Francja i szereg innych! kie piekarnie, zwłaszcza prywatne! JIIZ w 
o wiele mniej dotkniętych zniszczenianu tej chwili zamagazynowały na swoich skła 
wojennymi, system kartkowy utrzymywa- dach przy piekai;niach kilkutygodniowy ~~ 
ny jest wciąż jeszcze i nie zanosi się.. na to, pas mąki, jaki zlecono im :na.gromadzie. 
aby w bliskim czasie ograniczenia spożycia Mogą być także takie wypadki, ze poszcze
artykułów pien\'Szej potrzeby były w tych gólne piekarnie nie bedą dbały o stałe u
kra.iach zniesione. Jak widać plan l\Iar: trzymywanie w określonych p~,ez władz!' 
shalla nie potrafi wyprowadzić gospodarlu granicach .podr~zn:ych. .zapasow mąki. 
tych krajów ze ślepej uliczki kryzysu po- Pragnąc uruknąc naJmmeJszy~h nawe~ u-
wo.iennego. chybień w tym względzie, korueeznym.Jest, PARYŻ, PAP. - Poniedziałkowe posiedze- Następnie zabrał głos wiceminister WyS'Zlfń-

Zniesienie kartkowego systemu zaopa- aby czynnik społeczny l~ont_rolował dziaJal- nie Rady Bezpieczeństwa w sprawie Berlina ski. Oświadczył on, ze projekt rezolucji nie 
trzenia ludności pracującej w chleb i mą- uość wsz~1stkich odpowiedzialnych za zao- miało rozpocząć się o godz. 17, jednakże w przewiduje równoczesnego zniesienia ograni
kę nakłada jednak na odpowiednie władze, patrzenie' ludności instytucji. Trzeba, .aby wyznaczonym terminie na sali posiedzeń nie czeń komunikacyjnych z Berlinem i wprowa. 
a w szczególności na sieć· spóldzielcz_ ą szcze_ społeczne kom;sje kontroli handlu zlozonhe . ·1 . . . d d I g t. W t m cza dzeru·a do tego m1'asta okupacyJ·nc1' marl·' ra-

,,Sp.rawa Berlina'' upadła 

d · , z dowyc po Jawi się am Je en z e e a ow. y · ~ ~ólue ohowiązki. Trzeba aby o pierwszej z przedstawicieli Z\~ązkow . ,awo - 't . db I . . 1 . d . dzieckie.1', J·ako J·edyn1'e obow1·"zu1·ące1·. W ten eh nili nowy bezkartkowy system zaopa- niezwłocznie sprawdztł:v stopie!• prz.yo;o o- s1e o ywa a się w m1esz <anm prz.cwo mczą- ., 
trzPnia ludności pracującej w chleb i mą- wania piekarń oraz handloweJ s~eci skle- cego Rady - Bramuglii nowa konferencja mię sposób projektowana rezolucja narusza bez. 
kę działał ku pełnemu zadowoleniu wszyst- pów spółdzielczych do handlu pieczywem dzy przedstawicielami mocarstw zachodnich pośrednio dyrektywy z 30 sierpnia br„ prze
kich ludzi pracy. , . . bez kartek. a delegat.ami 6 ,,mniejszych" państw, członków słane n.a mocy moskiewskiego porozumienia 

Jak to osiągnąc? Przede wszystkim me lfontrolę należy roztoczyć równiei nad Rady. Po konferencji, Bramuglia złożył wi- przedstawicieli ł mocarstw gubernatorom woj. 
wolno, aby ktokolwiek z tych, kt-Orzy od- jakością wypielrnuego piecz~a, nad zgod-

1 
zytę wiceministrowi Wyszyńskiemu w amba· skowym w Niemczech, 

l.}owi.adają za ~..a.opatrzenie _Iudności prac'l!-- nością. procentowo~ci pnem1ału zaznaczo- sadzie radzieckiej, PARYŻ, PAP. - Po przemówieniach dclc-
,1ąc~.1 '~ chleb l m_ąkę. a ~ęc władze Pan: uego w marce fab;~cznej ze stanem f~k- Posiedzenie Rar.iy ~o-z-poczęło ~ę "• 10-minu- gatów 4 mocarstw przystąpiono do glosowa-
s~OW;\'Ch Zakładow Zbozowych. Centr~li i tycznym oraz 1rnd sc1sł:vm przestrzegamem t „ ienie 0 "-Odz l7 iO przy szczel nia nad projektem rezolucji w sprawie Bcr-Spółdzielni Spożywców, Powszcch!1e.i S·t1?l- ,\,-..-zna.czonych przez Komisje Cennikowe ~wym 0P1 °~ hm , ."' h. ' ' eh 

1 dzielni Spożywców w Lodzi i okolicach. lll- ce~ za oszcze ólne wyroby. nre u:pe ~ooyc . rn:-ej~C " :;:irzeznaczony ina. Za projekte~ gł~wali. ~rzedstaw~clele 
nych organizacji spółdzielczych na terenie P g. • , .• • dla dztenruk~rzy 1 pu?hcznosCJ, . .. mocars~w za.chod01ch ~ 6 mme)Szych pa~stw. 
województwa c~chy piekarskie, usypiały Spraw3 tą. wmny zamteres~wac się ~11e Prz.emawiaiący kolejno delegaci Franc]l _ 1 Delegaci ZSRR i Ukramy głosowali przeciwko 
się · faktem, Że na ·składnicach Państwo- ty_lko Związki_ Zawodow.e, ale i lokalne. 0 : Parodi, Wiellóej Brytanii - Cadogan i Sta- projektowi. 
wych Z_:ikł~dów Zbożol!yc~, al.bo też crn- ~1tety Part;v,~ne. W ~pie!:!e nad zaopa~r;:l~, nów Zjednoczonych - Je~_sup wypowiedzie!i ~ ten .svo ób projekt .rezolucji upadł, ponlti
tral społdz1elczyeh zna.1duJą <i1ę ogromne, m<'n~ lndnosu, '!racu1ą.ce.1 w chleb 1

• p : się Z<! projektem rezoluc]l. opracowanym i 
1 
waz Związek Radztecki, korzystając z przy. 

idąc" w setl{i i srtki t:v'iiPc;v ton zapa!'y pownma znalezc wy~ad !roska n~fe.Jk :1J przedłożonym na poprzednim posiedzeniu Ra-/ sługujących mu - jak
0 

wielkiemu mocarstwu 
zbóż i mąki .. Trzeba, aby dost~te~zn~ zapa_- I tii o nou~a1we b:vtu u zpt u1rac:r. d at az ,~ dy, w dniu 22 bm. przez 6 pai1stw - nieza-1- uprawnień złożył veto zgodnie z art:vkułem !\y mąki zna1dowaly sie w kazdeJ p1ekanu, go czlowie m pracy w o sce os arCZ;\ . • . t . 

• • ··Id · I · · -· I · y „ 11 t ei· aby! musim::v chleba w dostatecznej ilośei i w interesowanych bezposredmo w lzw. „zagad- 27 Kar ·Y ONZ. Po głosowaniu przewodn1czącf 7,arowuo spo zie czeJ Ja c 1 pr "' . n . , • . . be 1 .. k. " • kn 
1 

i d · 
każda. piekarnia mogła SJJrostać peł.nemu najlepsz~ otunku. weniu r ms un ' i um ą ~os e zenie. 



zw·ększone przydzi ą i dla miast 
w związku z likwidacjq system u kartkowego na pieczywo i metkę 

WARSZAWA (PAP.). W całym kraju •ą 
,tuż daleko posuni ęte przyqotowani~ w związ
iku z liikrwiidaieją zaopa-bnz.enia iJca·rtkowego na 
odcinku pieczywa i mąk.i - od dnia 1 Li6'to
pada br. 

dzif'!ni Spożywców „Społem". Tam, gdzie si eć pabrz.enie w pieczywo i mąkę wypada jedno
hurtowa ty.c:h central o.k&zała a.i ę n iedos ta- cze&nie z dwoma dniami świąt (1-2 HiSto:pada) 
lee.zna, dodatkowo powierzono dystrybucj ę po- co mog t-0by być po-łączone z pewnymi zaburze 
wiaitowym związkom gminnych spółdzielni' i niami w spr.zedaży. Z tego względu poczynio
pos.z.c:zególnym gminnym spółdzi elniom. no starania, by "w ostatnim tygodniu bm. wy-

Wobe<: te.go, że n'ek tórzy p.iekarrze mogą dany został całkowicie chleb kartkowy za paź 
W dniu 25 bm. odbyła s.ię w Warszawie od- mieć trudności gotówk owe pr.zy two1rzen.iu żą- dziernik. Jeżeli :z.ajdzie potrzeba - z.a zgodą 

prawa woJewódzkich komisj1 nadzoru na.d ciy· danego w:i·elodniowego z.a.pasu mąki, PCH i zwi ązku zawodowego pracowników przemysłu 
stry>bucją mąki li 2'<!opatrzenJa ludmo·ści w pie- ' „Spo·łem" hędą; iud-z.ielaJy k.ró tloo-termi.nowego -spożywczego - piekarnie będą pracowały na-

1 
czywo. ·W odprawie w.zięti udtiał dy>rekto.r kredytu towarowego. wet na trzy zmiany, a także mogą nie przery-

itr %94 

K m nikat 
Woj•wćd-nki Komd't Obchodu 31 rocm.icy 

.RewoJucj~ Paidzifllfl\iikowej zwołuje Da d7'ień 
28 października o godz. 10-ej w małej 6411 k<m
ferencyjn j łódzkiego Urzędu Wojew6dmego 
przy ul. Ogrodowej 15. odpr<1wę przewodni· 
czqcych powiatowych i miejskich Komitetów 
Obchodu Rocznicy Rewolucji. 
Przewodniczący winni złożyć &pra~zda.'llie 

z dotychcza.sowej działalności K.o.mHetów. Sta. 
wiennictwo wezwanych obowią'Zkowe. 

WOJEWÓDZKI KOMITET OBCHODU , 
31 ROCZNICY 

REWOLUCJI P AŻDZIERNIKOWEJ 
W ŁODZI bi.l.llJ'a dla spraw ha!lldlu wewnętrnnego Ole-' Pr'lejście w 100 pre. na wolnorynkowe zao- wać pracy z 1 na 2 listopada. wińsk1, wicemin. administracjd publicznej WoJ- _______________ aa_m:i ______ IEll _______________________________ _ 

Krajowa narada akty\ĄJU gospodarczego PPR w przemyśle skórzanym 
ski, członkowie wszys<t.k.ich komisji nadzoru z 
wojewodami lub wicewojewodamń na czele, a 
~a.kże dyr. 1!1a.c:z. PollSlkkh Zaik!ładów Zbożo
wyich - Góroiws1ki, dy.r. biu•ra Ce!ll - Pomor
Slk~ . dyr. Iwaszki.ewicz i dyir. depart.rumentu 
obrotu ziemiopłodami w mi:nrister&twi.e Przemy

W d!lliu wc.zoraj-szym odbyla s i ę całodz:en- I no w przemyśle garbarskim (o ok. 60 proc.), Dyskuta:nd pogłębili aikceruty ikirytyiki i &amo 
na n.a.acta aktywu peperowsk.1ego w przemyśle jak i w przemyśle obuwianym (o ok. 28 proc.). krytykd zawarte w referatach ws1ępnych, kry
skórz.a'llym. - Wszystko to iTazem - zaloończył mówca tykując m. in. s-zczególnie błędy doikcmaine w shi i Hamdlu - Grabowiecki. 

Odprawa miała :na celu rz.b.i.lain.sowaillde prac w sali Zwi ą?:ków Zawodowych zgromad7.:- - :pozwala spodziewać się, że po .usunięciu ~st- polityce personalnej CZPS, oraz braki w pra• 
koani<Sji nadzoru ipowiato1Wych komisji u6praw- ło się ponad 300 pracowników Cent,rallllego Za m •.e i ą~ych wszcze us.te:rek, brakow 1 trudnos?, cy Centrali Zaopatrzenia Prz.emysłu Sk6rz.a· 
:nienia zaopatrzenia w całym k-raj'u w zwią.ziku rządu Przemyislu Skórzanego, Cen,trah Zbytu w.1elk1 cel Planu Szes::.1oletm~go - podwoje· neqo„ Zwrócono również uwagę na to, że kon 
zoe a:bliżającym się termdnem li'kwidacjł syste- Przem y15 Ju Skórza.neqo i podległych im ogni' . ..,, n i e. ':" r. 1955 produkc11 obuwia na głowę Jud- trola ze stroiny CZPS jest zbyt &laba i jedno
mu ikan-t.kowego :na pieczywo i mąkę. orga.nizacy j-nych. Uczes tnicy nairady zjechali nosc1 w porównaniu z r. 1939 zostanie zreali- strnnna [ że jakość wyrobów pr.Lemysłu &k6· 

Odprawa wykazała, że wojewódzkie plany si ę ze wszyst.k.ich krańców Polski. zowany. rz.anego częs·to je-smze nlie jest należyta. 
zaopatrzenia w mąkę na listopad zostały w~zę- Refeorait zasadniczy wygłosił jeden z dyrek- W imieniu Zw. Zaw. Robotnilków Przemysłu Wiele słów kry•tyki ;paodło z powodu nledo· 
dzie opracowane, sieć placówek aparatu hur- t0irów CZPS, tow. Pryliński, który stwierdził, Skórza;nego wyglosi.! przemówienie tow. Kuż- cenia.nia w przemyśle skórz.a!llym z.agadnienia 
towego przygotowana jest do dystrybucji mą- . t h b . . t M ' ma, który wytknął CZPS szere9 błędnych po- """"'ala:zcwści robotniczej oraz z ""Wodu „zwy 
kl Jl Ś · h 'd · c.h J ze c.z ery c o.ro Y wymrnmo.ne przez ow. m- sun1'ęc·. Sk.ryty·kowa' on t11kz' e d~·1' ałalnośc' Za- ··, .• ...-w o crnc ' przewi zrnny Panem za- ca na ogólnopol-skiej naradzie aktywu gospo " u czaju„ nieodlpowiadania przez niektórych l>j". 
opatrzenia, prawie wszędzie utworzono już wy- b - rządu Głównego Związku Zawodowego, Za- k t h d iJkó prz ·ągu dru 

k . . k . ś . b d da.re.z.ego: nieliczenie się z potrze· ami mas, po- rządów Oddzi.ałów i wielu rad zaldadowych. TO Ta· yc.znyc urzę °' w w ec:i • magane rezerwy mą I, pie arme za me ę q wią'Zan.ie z inic j a.tywą prywatną, nieurnriej ętność gich mieoSięcy .:na listy z fabryk. 
miały trudności z wypiekiem zwiększone/ ilo- włączenia mas w d1lieło budow.niotwa gospo- W dy-skusji padło wiele uwag k!rytycznych. 
ści pieczywa 1Tóżnych gatunków. dar<;zego oraz ko.nserwatyzm i rutyma wciąż - Fundus.z socjalny w roku ubiegłym wy- Jednocześnie wysunęli tO'Warzyis-z;e 11zereg 

Porz.ed.stawiciele w.szystk.ich wojewód21tw i·eszcze trawią przem""'ł skórzany i organńz.a- korzy<Stany zostdł zaledwie w 30 procentach, konkretnych propozycjl idących w kierunku 
zgodnie stwierdzili, że sieć p:iekairń .je.s't najzu- cję zbytu pr-z.emys.łu 1s.kór:z.enego. a w pi.erwszej polewie roku bieżącego zaled- przezwyciężenia istniejących jeszcze błędów 
pełniej przygotow.ana. do wy:p'ieku zwiększo- wie w 50 proc. Robotnicy nie oitrzymują w na braków. 
nej d lośoi pieczywa, przy czyrrn w wielu wo- Referent udokume·ntował swą te.zę licznymi l ~żvtej ilości odzrieży ochron.nej (w garbar- Wyoiągnięcie wni.osk6w ze siłulS'Zlllej ik.rytykd 
jewództwach, 'Zdolność produkcyj111a ;piekarń fa.ktami, któ"e dobitnie ws.kazywały, jak wioel- stwie!) i mydła. W wiei.u z.aikłaodach i:>racy nie i samokrY'tyiki przeprowad"Zooej na wczoraj· 
zna.cz:nie p.rze.loracza za;potrzebowamde. Młyny kie zadanja · stanęły obecruie przed Of9a.nizacja ma łaźni i pryszniców, brak we111tylacj.i, urzą- .szej narad'1Jie powinno prz.yCZ)'litić się do tego, 
uspolec:z.n.ione pracują na dwie - trzy Zl!Thia- mi partyj'llymi d prze·d wszyistkimi towarzysza- dzeń zapewniających bezpieczeństwo pracy, że w tratkcie !Tea1izowarua wielkich celów 
ny, by powiększyć dotychcz.aS-OWe z.a.pasy i mi pa.!1tyj:nymi, zatmdnio:nymi w pr.zemysle żłobków i przedszkoli. Pla.:nu Sześcioletniego ll'Ówrueiż pnemysł skó· 
zapewnić ;ezerwy mąki na 7limę . W wielu skórzanym. - Państwo demok.ra'tyczne wyaisygn01Wało rzany wypełni ciążące na nim odpo'WTiedzialne 
wyt?adkach ll'Ówn.ież i młyny prywatne, na 'Z.le- W d.a.!s.zej części <SWeg-0 referatu &twierdził w:iele milionów na zas.poikojetflie tych ustawo' zadania. 
cenie Pańetwa pnemielają zboż.e, w celu re- tow. PryHń6ki. że przemysł skórwny może za- wo z.agwanmtowanych przywilejów ll'obotni- Podsumował dys:ku5Ję tow. wl!cem4n1ster Go
be71piecz.enia rerwrwy. Tereny o macznych notować również pewne osiągnięcia. Do nich cz)'.'~1'.· Je.dnai~ze z PQWódu ~mr<ik'fatvczne.go po łański O•ra'Z. tow. Kassman, po C7:YIII podjęta zo· 
na,dwybkach produJt.cyjny.ch zbóż jale W10j. po- n<1/eży fakt wykonan ia przez przemysl ob•1wia- d.eis-c1a mektorych urzędn1ik.ow sumy te rue ZQ- stała jednogl-0śn.ie reizolucja. Lem. 
m()ll'skde, P\>=ańs'k~e, szczecińskie, wroclaw- ny rocznego planu produkcyjnego na dzień dzi- stały wykorzy>stane w pełni· a pobrzeby robot-
t-ki-e i lube!Js.koie systematyC7Jilie il'ealizujll pla·n siejszy już w 95 proc., i znaczne zwiększenie ników nie <Są zaspokojone. 
przer:iutów do inmych okiręgów. produkcji przemysłu garbarskiego w porówna - CZPS ni.e wiele robił w kierunku rozwo- Sytuac,· a w Palestynie 

Pr·awie we wszys·tkich wojewóOOtwach dy- niu z rokiem ubiegłym. ju wspótz.awo<lruictwa pracy i dopiero pod 
strybucjll mą.ki 7ajmują się wyłącz.n.ie: Pań- . w ciągu ostatniego roku .nastąpił równleż wpływem naci11ku z dołu, pozwolił na jego zor LONDYN (PAP.). Jak do<rulł!l'l e.genc:ja Reu· 
stwowa C€'1lbraJa Handlowa ~ Centrala Spćł- znaczny wzrost. wydajności pracy i to z<1rów· ganizowanie. Ale i obooinJe ro'Z'Wija &ię ono t H 'f ..___ t ONZ ........... d . 
---------------------------------------~~ei~e~j~~~~eJ~e~ ~z ~~o~a~ ~~u~ 

myslu gMbarsktiego. że w wielu punk~h północnego f1mn.tu pa.le-z b eU nowy g•12ant przen ysłu - Związki zawodowe utrz;y:mywa.ły zbyt styńs.kiego walki trwa/q w dalszym clqgu. Sy· a Orz - slaby ko1ntakt z radami zakładowymi <i dlate· tuaicJa :n.a całym północinym ~ron.ole JM Otkre-ll go nie mogły należycie reagoiwąć, gdy z.a<:ho-

D . M. . . . s d b d . eh dziła .tego pqtrzeba. St.osu.n1ki pom1ędzy CZPS śla.n.e. pme~ obeerwato<rów ONZ ,falko ~~t epesze min. 1nca l wicemin- zyra o u own1czy i zwią.zikami po.zostawiały wiele do ŻyC"Lenia. na. 
nowej potężnej koksowni - Akcja kulturalno • Oświatowa JlJie J'.'OZWi- Z Kairu dOlllOSU\, ie egi.psikie ministerst~ 

. . d k „ . d b b,n+ . eh „ jaJa się należycie. spraw woicko...-'h 09ł06:iło l'O'Zip<>I"Zą<lzende. KATOWICE (PAP.). Z oka,z.jd uruchomiein1a u CJ'l 1 0 0 ro 1 " mM pra<:uiący · . ' - R'()botnicy nńe brali prawie wcale udziału "' " 1~ 
zn.luamnej w 90 proc. koiksowini „Zabomz.e" w;cemin:.s-ter Przemyshi i ~~ndlu Eugenms.z w naradach wytwórczych i teclmic.z;nych, ktć- przew'iduj14<:e, it cały per:!!onel lotnictwa cy~ 
mitn.ister Pl'"LE!mysłu ! Ha.n<llu Hi!My Minc ~rze~ S~')'ll' wyst?Sował równoczesnne depesz.ę do re odbywały &ię z.reszt~ zbyt ll'Za<liko. wllnego może być w kcddef chwlll smobJ/lzo· 
&ład na. a.ckes kokS<>wn1 depeszę .n·a.etępu]ące] Z}ednoczeru~ Prz€1!1lysru Kokso - chenuc=e- Łączm,ie w dyskusji zabrało glO<S kd.Lkudz.le· wany. 
treśo!: go i rz;akladów „Zaborze" w której podkreśla, sięciu mówców. Między in'Ilymi wystąU'ili tow. 

,D:r.!ękufę w lmlenlu Rządu budowniczym. że uruchomiony nowy potężny obiekt prze- tow. HePmrnn<Ywicz (sekretarz koła PPR przy 
zaiodze J dyrekcji nowowybudowane/ kobow- mysłowy zasil/ silę wytwórczą. polskiego CZPS), Król (przew. Rady Zakł. ŁZG zw. 2). 
nJ M wie/ki wkład w dzieło zwycięskie/ reali- przemysłu 1 wz~oże j_ego produkcję:" Bo·gdanowicz, Rybiński, Godziewski, Muszyń
zac/J Planu Trzyletniego. życzę dalszych Depes:z.a wyiraza :naigłębsze uznanie dla dy- eki, Biel (sekretarz Kcła PPR w Fabryce Ob:u
osiągnięć w walce o wydajl!lość i jalkość pro- reikcj~ [ załogi koks-0wni. wia w Che~mku). Si.kora, Smardzewski, Górec-

ki, Deimbiec (Centrala Zbytu Przem. Skórzane-

su kcesy WOJ.sk Markusa . na Peloponezie l~l: R~~:~k\'.vi~=~~„ \~~~~ s~rói:0J':: 
g1ello, Guzek (Wydział BKon"lm1czny KW PPR 

MOSKWA (PAP.). Agencja TASS domosi z' dzialalnośoi greckiej armi1 demokra.ty=el :na w Krakowie). .K~atko:Ws.lci (V".arszaiwa), Jak~
Ate.n.. że w . rzewddywalrlu dysku6 ji n!!Jd spra- ob5za•ach półn~cnych, lecz skrzętnie ukrywa I bowska, Ludw1ck1, .A~1chowsk,1 (Ci:ntra.la S~or 

1 
wą grec.ką ! Zgromadzendu Narodów Zjedno- operacje wojsk generała Markosa w poludnlo· Surowych). Jurycki. Grzegorczyk i WJe.lu 1ą-
czonych, rp.rasa a.teńsk.a szeroko ll'OZpiwje się o we/ Grecji n<1 Pe/oponez1e. nvch. 

68) Jerzy .Korwin 

Zabójstwo Waldemara Glilcka 
- To pan jest tw6rcą, tej zb:odni ! ~ak, ra zdolnej młodzieży, gdy przeczytał w pra 

pan! - Potwierdził swe zdarue na meme sie artykuł o wynalazku mlodego inżyniera.. 
zdumienie Walewskiego, który spojrzał Chodziło mu tylko o ten przeklęty kara 
znad gazety przerażonym nagle wzrokiem. bin! Walewski martwił się ooraz bardziej, 
- Czyj to był-pomysł, aby wysłać do An- tyle lat przeżył zda.la cd kryminału i do 
drzeja mój karabin, może nie pański? Wie piero teraz stamął tak blisko p<>hańb ienia 
rucki nie mógł mieć do swej dyspozycji ża Niechby to wszystko diabli wzięli! - za 
d.nej ililnej broni, bo i skąd?? Dziwne„ .• -. kończył swe rozmyślania - Co to jeszcze 
za.stanowił się nad nową, myślą,„-:- Dz1wn~, może z tego wszystkiego wyniknąć, Boże, 
powtórzył. - Karabin ten poWlfilen zwro- Boże! 
dć uwagę ludzi prowa'iz~l'J eh śledztwo, a Wstał podszedł do okna, powiedział: -
iednak nie znala.L~ żadnej na ten tema c znów zmierzch! - i powędrował do swego 
~zntla.:nki. - Widząc zaś przerażcmą jesz- pokoju. Jakiś czas słychać było, jak szyko
cze nadal twarz Walewskiego, dodał. - wał sobie posłanie i :wygodnie układał się 
Na szczęście mogę zapewnić każdego, że do snu. 
Wierucki nie oddał z tego karabinu ani je- _ Znów zmierzch! - podchwycił powie
d.nego strzału. Psiakrew, dokąd będę jesz- dzenie pana Macieja inżynier i stanął przy 
cze siedział w tej J>Tzeklętej willi. oknie. Drzewa tonęły w brudnej purpurze 

Po tym ostatnim wybuchu znów zaczął zachodu, który już się kończył. Od strony 
chodzić szybkimi krokami ~ pokoju tuż willi posiadały ciemnozieloną, prawie czar
koło nosa Walewskiego. Pan Maciej nie ną barwę i jedynie od tyłu z niezmierzo
miał jednak odwagi odeŻWaĆ Się z jakim- nych przestrzeni oświetlał je jeszcze ostat
kolwiek protestem, bo istotnie był w pew- ni blask słońca koloru krzepnącej krwi. Ta
nym stopniu winien. Wypuścił gazetę z rąk deusz stał w oknie otulony firanką i sam 
i przygnębiony siedział bez ruchu. Wypad- róvmież zanikał w popielatym mroku, a póź 
ki przerastały jego wytr_z;vma~ość ner:vo- niej pogrążył się całkowicie w głuchej czer
wą, odkąd zaczęły toczyc się Jak lawi:ia. ni nocy. Swiat zdawał się w ej czerni wię
Konsul był istotnie szczwanym lisem, Jak cej już ni& istnieć, gdy tymczasem on byt 
to zręcznie umiał podchodzić człowieka! To swój coraz bardziej wyczuwał nieznośnym 
przecież on był głównym w tej sprawie wi niepokojem. 
nowajcą ! Walewski nigdy nie przyjąłby na 

· k · subl"'katoro'w bez odn.n·wi<>dnich Uchylił okno. Swiat jednak nie;._zamarł, mi.esz anie v ,.,~ - · • f 1. • · · · t 
referencji, wynajmując zaś poJ{ój Wierne- przec1w:iie _na. a i sw1ezego powie rza '!' ~ą-
kiemu i Szymczykm.,;.i, uległ namowom Dar Iszcz~ niewidocznych d~z11": napłynął .spie':" 
rego, który wvstanił na.2'1e w roli nrot.Akto słowika.. Wyrażał on me tylko uczucia nu-

łości, ale również oddawał jej właściwą na
turę delikatnym kląskaniem, przypominają
cym pocałunki kochanków. Gdy młody in
żynier słuchał tego niezwykłego śpiewu, 
zdawało mu się, że w jego czyste trele 
wtargnął niespodziewanie delikatny skrzyp 
ostrożnie otwieranych drzwi. Nie zwróciłby 
może na skrzyp ten uwagi, gdyby nie to, 
że o tej porze ani lokaj Duchamp ani jego 
podwładne cerbery nie ośmielały się mącić 
spokoju swych więźniów.. Wobec tego Ta
deusz odwinął się z firanki i ostrożnie zaczął 
zbliżać się w kierunku wyjścia na korytarz 
pierwszego piętra. Ciemność była tak wiel
ka, że nic nie dało się zobaczyć choć przez 
pokój powiał zimny przeciąg, co świadczy
ło, iż drzwi były już otwarte. Przez kogo? 

Podszedł jeszcze 'Kilka kroków i znaleźć 
się już powinien nawprost luki korytarzo
wej. Przeciąg znów zafalował i przyniósł ze 
sobą znajomą woń perfum - czyżby to by
ło naprawdę możliwe? Nie wierzył własnym 
zmysłom, postąpił jeszcze krok naprzód i 
znalazł się w silnej fali zapachu konwalii. 
Oczy zaczęły się powoli oswajać z ciemno
ścią i Szymczyk zauważył przed sobą led
wie widoczną a raczej nawet i teraz jeszcze 
domyślną postać. Nie mógł się jednak my
lit'„ w szerokim obłoku czerni o kształtach 
swobodnie rozpiętego płaszcza majaczyły 
wyraźnie jaśniejsze plamy rąk i twarzy. 
Przed nim stała kobieta. Zalewała go nie 
tylko wonią konwalii, ale róvmiez zapa
cłiem wspaniałego ciała, którego nie mógł 
zapomnieć. 

Cień coraz wyraźniej nabierał konkretne
go wyrazu. Tak, to była Nacia, która wi
docznie z emocji trudno już hamowanej za
łamującą się wolą, oddychała dość głębo
ko i ciężko. Szla przed siebie bardzo ost:i:-oż· 
niA wvr.iaszna.wi;:zu w ciemność na. długim 

Kino „WLOKNIABZ" 

DZIS PREMIERA! 
Film produlrnji francu~kiej 

»PRZYGODA NA WAKACJACH« 
W rolach. głównych~ 

en PIERRE BLANCHAR 
~ MARIE DEA, GILBERT GIL 
~Reżyseria: Pierre Bla.nchar. 

cieniu zawieszone ruchliwe plamy dłoni 
Stanęła już obok inżyniera.. Zapachy, rytm 
niespokojnego oddechu i ciepło ciała osza
łamiały go, nęciły i wołały. Stanął w oto
czeniu atmosfery, której wprawdzie nie ro
z~iał, ale którą bardzo dobrze odczuwał, 
sam był zresztą spotęgowanym czuciem 
zmysłowym, prowadzonym prawie bezwol
nie na iskrze instyktu. Zaszeleścił nieostro
żnie stopami, Nacia stanęła i z wysiłkiem 
próbowała przebić grubą zasłonę nocy. 

- Czy to pan inżynier? - spytała.. 
Zamiast odpowiedzi odnalazł po ciem1'ń 

jej drżące ręce i przycisnął do swojej :pier· 
si. Stanęli sobie naprzeciwko twarzą w 
twarz, jak kilka dni temu w jego mieszka.· 
niu. 

- Czy to ty? - zapytała znowu. 
- Cicho ... bądź ostrożna, jeszcze nas kto 

usłyszy! - zani!'lpokoił się inżynier, który 
pragnął, aby ta chwila sanr na sam z Na
c?-ą trwała jak najcjłużej. 

- Tutaj nikogo nie ma! - odpowiedzia· 
la.- Nikt zresztą nie wie, że znajduję się 
w willi, uciekłam na chwilę spod opieki 
Darrego, aby raz jeszcze pożegnać się z to
bą. Właściwie to nawet po raz pierw3zy, 
tamtego nie było można nazwać pożegna
niem.„ 

Wiedział, o czym myślała. Był istotnie za 
szorstki i sam już żałował swojego postę
powania. Nacia W',,.TWała S'"oje dłonie z je· 
go rąk i pociągnęła go na korytarz, a póź
niej do obszernej wnęki, czegoś w rodzaju 
oszklonego zimowego balkonu. Usiedli tu 
przy sobie bardzo blisko, aby rozmawiać 
szeptem i mimo to rozumieć dobrze każde 
słowo. Nacia pochyliła się do twarzy chłop
ca muskając jego policzki rozwianym spod 
kapelusza włosem. 

Il e. n.J 
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List z palacu Challlot To I OHIO 

kulturą Igraszki z . Manewr 
J Dlaczego 

trudności demaskujący - O porze określonej w rozkł<tdzie jazdy -

ł 

Nriejeden czyte1niJ.<., który pa burrLliwych de-
bat~ ~ich dllii, nagle przeczytał o 

• q:-godue .w ONZ, 7Xtdał SrJbie pytan<ie: jak to 
st·ę stało, ze. Ameryka, która 'll6iłuj·e prowad'Zlić 
we 'W\Szystkich sprawach politykę dyiktanda i 
sta·ra się zawsze i ws.zędzie unikać same.go ~o
wa „po.rozu.m:ienie", !llagle wraz ze swoim 
b!o·hem_ głosowała za rezolucją, mówiącą o iko
ru~czno~Ci poro-z.um1eni.a i współpra-cy mi ędzy 
W'l~lk1~ .mocarstwami w duchu zasad jałtań
skich l. me tylko glosowała, ale domagała się 
'.J:>OSta:wrnru.a tej rezolu-cji w pierws.zym rz.ędzie, 
Ja.ko nad?JWycz.aj pHnej. 
P~am.ie to_ ~~dał już na czwa•rtkowym posie

dzeniu Kom1531 PohtJ"CZnej Manuilski. Co się 
stało - iPY>ta delegat Ukra·iny Manuilskl, -

że w kilka chwil za
ledwie po przyjęciu 
atomowej rezolucjo! 
Arne.ryki, która od
maw ia ws-z.elki ego 
porozumien:!a -z ZSRR 
w tej zasadnic-zej 
sprawie, większość 

ame•ryikańsika -z J. F. 
Dullesem na czele 
domaga się pilneg-0 
rnz:patrz.enia wnio
eku, mówiącego o 
pokoju i p-0mz.umie
niu? 

Wiadomo, że blo
k-0wi amerykańskie-

]. F. Dulles mu ch-0<lzilo głów-

lll!ie o utrącenie sprawy palestyńskiej, która 
mj.ała wejść na poirrządek dzie'Dlily. Ale wybór 
w t)"Ill celu właśni.a re201ucji meksyikiańskiej, 
J~ko. pret~kstu :nie jes.t przypadkowym. Posu
ruęcie takie potrzebne było w tej chwili Ame
;ryce dla zatarcia przykrego wrażenia, które 
wywolaiła w opinii świa,towej jej ,,twarda" po
lityika n~e.prrzejed1Da.nia, która spowodowała 
osta.Lni-<? poważne trudności nawet w Io.n.ie jej 
wlasne1 „maszymy do gki6owania". 

• Wie 
delegacja amerykańska tak 
poparła rezolucję Meksyku 

(od specjalnego wysłannika „Głosu" 

• 1• maszynista daje .sygnał ,,gwi.zdem" i pociąg od-zar 1- jeżd.ża. o godzinie oznaczonej w programie -
rozlegają się dzwon.kl !W teatrze W. P. 1 przed
stiwienie się .„nie uu:l%yn.a. Oczywiście, W. P. 
nie P. K. P., teatr nie pociąg, cz<M nie zając, 
rozrywka nie uoie.knJe J w ogóle widz - nie 

Nie można nie doceniać znaczenia przyjęcia w ONZ rezolucji meksykańskiej, wzy- Niektórzy z widzów to jednak, można po-
Paryż, w pafdzlenillcu. •

1 

pasażer. Chociaż„. 

wającej wielkie mocarstwa do porozumienia i współpr.acy w celu zabezpjeczenia i . wjedzieć, t. zw. właśnie pasażerowie. „Lepsi", 
utrwalenia pokoju. Rezolucja, utrzymana w duchu deklaracji jałtc1>1 k ' ~ j J wzniosłych ma się rozumieć, pasażerowje, Jak Jl<I peronie, 
za.sad Karty Narodów Zjednoczonych, odpowiada niewątpliwie nadziejom J ,„ragnien.iom I przed wejściem do wagonu, się zachowują w 
milionów ludzi .na całym świecie. Pod tym względem rezolucja przyjęt<1 na µ ·:1 11rowym j teatrze . 
posiedzeniu Komisji Polityczne/ ONZ nie wymaga wyjaśnień. Natomiast niewc;:;1/iwie - Maniuś, a gdzie jesteś? · 
wymaga wyjaśnienia fakt JEDNOMYSLNEGO przyjęcia tej rezolucji. I - Tutaj, chodź, m<1m miejsce/ __________________________ ..,. ___ ..;.. ____________ ! Ponieważ ro zmowa ta, prow<1dzon<1 /esr ,.. 

wad.-zą politykę wojny, ;pi.sze o poważnych 
trudnościach, które w znac.z:nyim stop'!lJiu prze
kreślają plan poliotyki amerykańskiiej w Eu.ro
pie i na Dalek im Wschodzie. Analizując sytu
ację we Fran.cji, Wło.szech ii Anglii, autor d()
cho<lzi do wniosku, że p<YZycje Ameryki w 
Europie są cbecnie słabsze, niż były przed 
wprowadzeniem planu Ma·rshalla. 

Szczególne za1Diepokojenie - zdaruiem publi
cyis.ty „Le Monde", wywołuje w ameryikańskkh 
6ferach rządzących obecna sytuacja we Fran
cji i Włoszech, które miały być „f.ila.rami bloku 
zcichod:niego". We Fran-cji mateTialna sytua
cja k1a-sy robotniczej jest teraz znaczruie gor
s.z.a, n.i.ż była przed przystąpieniem Francji do 
planu Marshalla, a ogólnd sytuacja go5iP0dar
cza jes t znacznie go rsz.a, niż była przed ro
kiem. 
Rząd włoski nie jest w stanie nawet opra

cować planu uzdrowienia gospodarczego, po
nieważ wszys tkie przewidywania są zbudowa
ne na piasku. PodczaJS, gdy jeszcze pół ro.ku 
temu, po wyborach i po wprow.adzeniiu planu 
Marshalla, we wlosk :ch sferach r-ządowych pa
nował optymizm - od czasu wprowadzen·a 
.planu Marshalla znaczna część wło6kieg() a1pa
ratu go•spodarczego została :zJWJnięta - ~ndeke 

produkcJi wyinosi obecllJie 100 WQb€-c 127 przed 
rokllem: ilo·ść bezrobobnych wynoisii 2 ii pół mii
lio1Da, a e.ks,perci amerykańscy, kontrolujący 

przemy6ł włosk1i z tytułu planu Marshalla 
uważa.ją za konieczne już w najbliższym czasie 
:z.redukować jesz.cze 30 p.roc. ~acujących obec
ni e robo•tn.Lków. 

Położenie w Anglii uległo ostatni() znaczne
mu pogo•r5zen.iu wskutek przeprowadze·nia pro
gramu uzbrojenia zmniejszenia produkcji 
pr-zemysłu rpokojowego o 20 proc. 
Również w Chinach i w innych krajach Da

lel«iego Wschedu ostatme wypadki doprowa
dzioły do znacznego osłabienia pozycji amery-

końskich. Sfery rządzące w Ameryce pi.s-ze · p ~1· '' 'llil _; wść i głosem raczej donośnym, a 
autor _ n:e mogą zamknąć oczu na fakt, że rzec.z się dzieje już po licznych dzwonkach, 
we wszy>stkich tych krajach niezadowolen;e ostatnim gongu i podniesieniu kurtyny - pu
s.zarego człowieka,' njepokój „człowieka ul:cy" b/iczność, która zajęła miejsca ,;w terminie", 
przybiera formy niechęci wobec Ameryki, któ- wyraża niez.adowolenle przy pomocy stereoty
rą obarcza się winą za ws-zysbkie trudnośd. powego: pst, ciszej i I. d. Spóźnialscy zamrnst 

się skruszyć i choćby bąknąć: przepraszam -
Nas.troje te . są po;vszechne p.'ie tylko we oburzają s i ę bardzo: a bo co? może mamy stać 

Fra.ncj'i i Włoszech, ale we wszy5tkich krajach, dla waszej przyjemności? Dobrze margać ta
objęty<l1 pomocą amerykańską nawet, - co kiemu, który sam siedzi, a my leż zap/aciliś
zwraca powszechną uwagę - w Belgi~. kitóra my za bilet i I. d. 
by-la uważana w pierwszych l~tach powojen- z reguły pierwszy kwadrans przedstmvienla 
ny.eh za „wyspę dobrobytu" w Eu.ropie i która jest wypełniony gwarem ożywionych utarczek 
przeżywa obecnie w związku „z pomocą" MM· słownych i hałasem przesuwanych krzeseł. Ale 
5 halla jeden z najcięższych kry-zysów. to jeszcze nie wszystko. Przedstawienie być 

Jest r:zeczą z.rozumiałą, że sytuacja ta nie może, to coś dla ducha, ale ni c dla brzucha. 
może pozo5tać bez wpływu na niektóre po5U- Pamięta o tym dobrze spora część widzów, wo
nięcia amerykańskie na cbecnej sesji ONZ. bee czego, gdy np. na scenie świątobliwy pu
Delegacja ameq,k ańs~<a. która pr-zyj<>chała do stelnik klepie swoje paciorki, akompaniuje mu 
Paryża z zamiarem demcnstrowania swojej z widowni bardzo akustyczne cmoktanie cu
„twardej" polityki, czuje s.ię częs1lo skrępowa- kierków. Ten obycz.aj teatralnych osesków 
na i jest zmu.s:wna pójś_ć na słowne chociażby znowu razi tych, którzy nie „sysajr('. 
i taktyczne ustępstwa wobec nieprzychylnego - Może by tak - słychać szepty - prze
nastroju opini•i i wobec naoStrojów panujących stał obywatel (obywatelka) mlaskać w czasie 
wśród dele.gacji szeregu krajów, podpo.ro:.ądko- przedstawienia? 
wanych zazwyczaj polityce amerykańskiej. - Jak KOMU przeszkadza, l-0 niecll sam 
Jednym z ta.kich ,.ustępstw" miał być właśn.le też mlaska! · 
manewr amerykański dokoła rezolucji meksy- 1 co ciekawe: cl wszyscy, którzy nie mogą 
końskiej, który nas•tąpił po uchwaleniu bez- zdążyć na początek przedstawienia (rozpoczy
kompromilSO'Wej r&olucjii atomowej. nającego się z dużym opóźnieniem), bardzo .~ię 

Jest jaS!lle, że ,,lll51:ęps•twa" te, aczkolwieik są śpieszą, aby przed jego zakończeniem zdąiyć 
Wyl!'c.zem trudmości, nie zmieniają jednak w .„do szatni. Dlatego leż wstają sobie ochoczo, 
na.jrimiejszym stopniu za6adnic-zego kierun.ktt jak gdyby nigdy nic, w połowie tneciego ak
polityik.i amerykańs.kiej. Swiadczą o tym m. i.n. lu - i dawaj do wyjścia! 
wo;ownicze wypady delegacjii ~merykańskiej „Igraszki z diabłem"? Nie, igraszki z ku11u
przeciw Związkowi Radzieckiemu, które nastą- rą teatralną. Zresztą nic dziwnego: nie ta cią

pliły w tym samym czasie, gdy John Fo-;ter gie ieszcze publiczność do teatrów przychodzi, 
Dulles w Komi5ji Polily=nej dał wyraz sv.ro- dla której sztuka to, jak to• się mówi, przeży
jej ,,.symipatiii" dla pokojocwych propozycji me- cie duchowe, a nie okazja do „zabicia czasu" 
ksyikańsikich. I czy pokazania publicznie „srebrnego lisa". 

J. Majski E. TAM 
Nie je5't tajemnicą. że ostaJtnio doszło do po

waznych „buntów" w łOlllie tej „maszyny" i, że 
tylko drogą nacisku i terro.ru Ameryce z tru
dem udało się w ni·eK:tórych wyipadkach zmon- • , 

siec handlovva ~~~=ć .!~~lt~:~~~tf~· d~Bu;;1~~t~~~1y~:~-. R o ś n i e p a ń s t "\V o 'W" a 
pomewaz stanowią odbicie wciąż wzrastają-

-~~~Y'~~~:ś~, s::eJ~~aj~~myka polity'ka Sklepy detaliczne CentraH Tekstylnej porządkują rynek włókienniczy 
.Niedawno w pa.ryskim półur-zQdowym dzien- Centrala Tekstylna należy do tych pań- grywać może i powinien - bardzo poważ- skie próby spekU!lantów, usiłujących od cza 

niku „Le Monde" ukaz.al s.ię seru;acyjny arty- stwowych organizacji handlowych, które w ną rolę w zaopatrzeniiu Judn0ści. w teksty- su do czasu przy sposobności stworzyć br;i '< 
ikul Serva.na - Schreibera p. t. „Pozycje ZSRR szybkim tempie rnzbudO\vują własną si~ć lrl.a. niektórych artykułów oraz sztucznie windo-
w z;mnej wojnie", w którym auto.r, pr-zyzna- detaliczną. Odpowiednio rozwinęta własna sieć deta wać ceny. 
iąc, ze sfery rządzące obecnie Ameryką pro- Pai'1stwowy detaliczny sklep bławatny od- liczna utrudnia w znacznym stopniu pask.3r Sklepy państwowe. spotykające się bezpo 
11-1111-1111--111-1111-1111C1m1111111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111-1111--1111-1111-1111-11 średnio z klientem mają m')żność zapozna· 

Skutki nieodpowiedniei m reszanki 
Dyscyplina technologiczna musi być prz esirzegana 

Spr a wa przestrzegania dyscypliny techno Io. 
gicznej l-0 zagadnienia niezwykle ważne za
równo ze wz~lędów gospodarczych, jak i czy
sto produkcyjnych. 
Właściwe zestawienie mieszanek w przędza!. 

ni ma decydujący wpływ na jakość przędzy, 

na cenę tej przędzy i na wysokość zarobków 
robotni~zych. Większość fabryk, szczególnie 
bawełntanych, przekracza tę dyscyplinę raczej 
„in plus", co powoduje zwyżkę cen przędzy, 
a częste stosowanie lepszego surowca na przę
dzę, która powinna i może być robiona z su
rowca gorszego, powoduje trudności surow. 
co we. 

Tak:e postępowanie jest niewłaściwe jest 
może nawet w pewnym stopniu szkod!iV.:e, ale 
ostatecznie, ani nie zepsuje przędzy, ani nie 
utrudnia pracy robotników i nie obniża za_ 
robków. 

Te rzeczy uporządkować bezwzględnie trze
ba, ale to już robi wydz: ał produkcji dyrekcji 
branżowej i z.robi napewno bez naszej pomocy. 
Zdarzają się jednak i Inne odchylenia, PZPW 
Nr 39 otrzymały polecenie wypędzenia pew 
nej ilości przędzy na watolinę, przy czym Dy. 
rekcja Branżowa podała dokładny skład mie
szanki. 

Taki a taki procent wełny, tyle odpadków 
argonowych, a tyle odpadków zwr-0tnych. 

Odpadki zostały upłynnione, ale przędza ze
psuta i można sobie wYObrazić jak wyglądała 
praca przy tak sporządzonej mieszance. 

Oprócz tego trzeba było, ażeby jakoś wy. 
prząść ten „galimatias", prząść stosunkowo 
wolno, ('większa ilość skrętów na 1 cm) co 
w rezultacie napewno nie prz;yczyniło się do 
wzrostu produkcji. 

Robotnik się namęczył i prawdopodo!:mle 
mniej zarobił, zakład stracił na wykonaniu 
planu, a przemysł ma 1.500 kg przędzy, z któ
rą nie wiadomo, co zrobić. 

Podobno przyda się na produkcję ścierek. 

Scierki zamiast watoliny - to stanowczo 
mało korzystna . zamiana. 

- em - em -
1111111UllłllllllllltflllłJłlllltUlll1łlłUłt11111UlłlllłflUlllUlllllllllllllfllllllllltlllllllł11UllllllllłllłłlłllllłllllllłllllllllllllllltllllllllllllllUlllllflllłlllłlltU 

Dar Komitetu Słowiańskiego w Moskwie 
dla naukowców polskich 

Komitet Słowiański w M()skwie za pośroo-, w Polsce. 
nictwem Sekretarza Generalnego płk. Mocza- Książiki te przeznaczone są dl.a Miltlisterstwa 
ł-0wa nadesłał na ręce Komitetu Słowiań- Oświaty, Uniwersytetu Warszawskiego, insty 
skiego w P0lsce ok. 25-0 kg. książek nauko· I tucji naukawych w Warsza'Wlie, Krakowie, 
wych d1a naukowców polskich Poznani.u, Łodzi i Wrocławiu oraz dla Biblio-

Inicjatorerń tej przesy~ki byli historycy ra- teki Komitetu Słowiańskiiego w Polsce. 
dzieccy, którzy bawili niedawno w Polsce, a Akademik Tretiak-0w w liście swym &kie
zwŁaszcza przewodniczący tej delegacji aka- rowanym. do Komiitetu Sło:>wiańsk.iego w Pol· 
demik prof. P. N. Tretiaków. Pr:zekazali oni sce za.znacza m.in.: ,,iż historycy uważają sie 
w tej przesyłce książik:i dlia. ~wo1ch k')Jegów bie za dłużników świata naU!koweg0 polskie
slawistów polskich, przy czym dzieła zostały go ze względu na wyjątkowo szczere Ji go
~kompletowane wg specj.al.ności poszczegól· ścinne przyjęcie ich w P')1Sce. 
nych im.stytutów naukowych oraz ucz':lnych Komitet Słowiański w Moskwie zapowiada 
polskich z którymi k')ntakitowali się hi- jeszcze bogatsze wysyłki książek dla różmych 
storycy radl'lieccy w czas.ie podró.ży naukowej instytucji Sl:oW'.iiańskich do Komitetu Słowfań 
po Po!S<:e, zorgani.z?Wanej przez Kom. Słow. skiego w Polsce. 

nia się z potrzebami rynku i rnakcją je<;!O 
na rzucane na rynek n-0wości. Informacje te 
jeśli są szybko przekazywane do lderownic
twa Centrali Tekstyl!Ilej, a przez nią d-0 Cen 
tralnego Zarządu Przemysłu Włókiennicze ;:p 
oraz do poszczególnych fabryk, mogą przy· 
czynić się do zhliżenia pomiędzy producen
tem i konsumentem. 

Placówki te mogą również odegrać p0waż 
ną rolę przy lansowaniu nowych wzorów i 
artykułów. 

Pierwsze gklepy detaliczne Centrali Tek
stylnej powstały na początku roku bieżące
go. Obecnie istruieje już ok0ło 60 sklepów. 
Ilość ta do k-0ńca roku bieżącego wzrośnie 
do 93 (z czego w Łodzi 12). 
_Zna~i~ ~zybszy r .0zwój państwowej deta-

1iczneJ s1eo handlowej przewiduje się w ro 
ku 1949. 507 nowych placówek Ce!Iltrali 
Tekstylnej powołanych zostanie do życia w 
roku przyszłym tak, że na dzień I sty~".l.fa. 
19~0 roki~ będzie ich już 600. Łódź posia
dac będzie 23 sklepy, a woj. łód21kie 39. 

Plan obrotu sieci detalicznej C T. na rok 
bieżący iprzewroywał spmed:i.ż · wyrobów 
włókienniczych na sumę 2 miJiardów zł. 
Sądząc z dotychczasoweg0 przebiegu pr::!cy 

mama SP-Odziewać się , że plan ten zostanie 
wykonany nawet z lekką nadwyżką. W ro 
ku przyszłym obrót sklepów detal.icznych 
Centrali Tekstylnej winien wzrosnąć d') 13 
miliardów złotych. 

. Zbyt k,rotko jeszcze istnieją ~klea;iy deta· 
11czn~ Centrali Tekstylnej, ażeby mogl.y 
spełmć one te wszystlde zadania które na 
nie nałożono. Zbyt młóda jest jeszcze ta 
forma handlu. ażeby całkowicie wolna była 
od błędów i usterek w pracy. 

Zrobiono 1,500 kg tej przędzy i okazuje się, 
:!e nie można z tego zrobić watoliny. Dlacze
go? Prosta rzecz: żeby zrobić watolinę, trze. 
ba mieć przędzę bardzo grubą, a jednocze. 
śnie możliwie luźn') kn~coną. by można twł;i 
po utkaniu wydobyć przez maszynę drapar
ską tę konieczną dla watol'.ny puszystość i 
miękkość. Tymczasem wspomniana przędza 
jest skręcona w solidny sznureczek i o „wy. 
drapaniu" z niej pojedyńczych włókienek nie 
może być mowy. 

Ksiqżki nieodzowne 
Nakładem Sp, Wyd. ,,K.stiąilka" wyszło z 

druku ostatnio parę wydawnictw, które jak 
najszybciej powinny sli.ę znaleźć w l.1ękach 
każdego czfonka PPR. 

dziś przed sobą Partia w 
nach, a zwłaszcza na ws.i. 

Ale trzeba stwierdzić, że mimo swych bra 
ków są te sklepy czymś nowym i czymś po 

l"óiinych dzied:ci- zytywnym w handlu, w tej gałęzi naszej go 
spodarki narodowej, w której do niedawna 
miemal !W&zechwładruie panowald. k·apita.ltiści 
i Spekulanci. Walka o rozbudowę państwo
\~ego h~n?lu _detalicmego w zbycie artyku· 
ło:W włok1enmczych, t0 jeden z epizodów 
W1elkiej zwycięskiej bitwy o handel któ :a 
toczy się w kraju naszym już od k'ukuna
stu miesięcy. • 

Dlaczego tak się stało? 
D;i.rektor techniczny twierdzi ,że otrzymał 

od naczelnego dyrektora, tow. Pie tr zaka, pole· 
cenie zmiany zestawienia mieszanki na jej rue
korzyść, rzekomo celem unlvrmieni;. z~azy 
110wanvch odoadków. 

W oddzielnej broszurze wydane zostało !fr 
s1toryczne przem&wjenie genera1neg') seklre
tarza KC PPR tow. Bolesława Bieruta, wy
głoszone na krajowej naradzie aktywu Partii 
drriia 6 września 1948 r. Przemówienie to za
wiera głęboką i szczegółową ana1izę kryzysu. 
jaki przeżyła partia w ciągu niedawnych 
miesięcy; ujawnienie popełnianych przez część 
kierownictwa błędów i odchyleń o charakte
rze n acjonalistycznym i prawicowym służy 
do wskazania dróg i środków naprawy, zaś 
zobrazowanie syituacji ogólno·krajowej na 
szerszym tle międzynarod')wym wiąże się z 
wvtvez:en.iem nroblemów i zadań. ictóre ma 

Przemówienie tow. Bieruta uzupel!n.ione Z-O· 

stało tekstem rezolucji Plenum KC PPR w 
sprawie odchylenia prawicowego i nacj')nali
stycznego w kierownictwie. 

Druga broszura zawiera przemówienie t-0w 
Hilarego Minca (P-01ityka PPR na wsJ) wy: 
głoszone na sierpniowo-wrześniowym Plenum 
KC PPR. Tow. Minc omówił tu szeroko za
gadnienie wal·M klas'Owej na wsi sprawę od
nowienia i oczyszczenia .aparatu gospodar
czeg0 i administracy;nego, kwestię organiza· 
cji spółdzielni produkcyjn,ch i zarysował 
plan pracy partyjnej na wsi. Przemówienie 
tow. Minca jest w swej treści rozwinięciem 
jedneg-0. :r. najważniejszych fra~entów wska
lllllń tow. Bierut.a.. 
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Krzywdził biedotę wiejską - okradał i oszukiwał 

komisarza Antypaństwowa działalność przestępczego 
Za na.dożycia i sabotowanie Dekretu o Reformie Rolnej Janusz Modzelewski dziś staje przed sądem 

Pod pnewodnictwem prezesa Wojskowego sób wylud21ić p.rzydz!elen:e mu dodatkowo z ha ziemi. Grz.eg:o•rczyko~ w~ wS!i , Horrlanów 
S11chl Rejonowego - pile O<:hmo, odbędzie się gospodaI'5twa poniemieckiego ziem.ę we wsi przypada w udziale dom ponnemH!Co.„ Za te~ 
jutro na. sesji wyj.axdowej w Br:zezinacli wiei- Kamień. To 6amo dobrodzie.jrS1two świadczy p-rezen•t nie omies7.ikał Grzegorczyk zapł:ic.c 

ziemskiego 

k<J rozprawa przeciwko komisarzowi ziemskie- Modizelewski swojemu przyjacielowi, Witolda- 11.fodzele•wskiemu 7000 :z1o'.ych. . 
mu, Januszowi Modzelewskiemu. Oskairżać bę- wi Ho•roszewiczowi urzędnikowi, 7,a,mieszkale- Prawem ka<luka czerpa.J: zy>Skd :z ho)Tiych da
dz.ie .pro.kura.to•r ,ptk Auster. mu stale w Szczeclnie, przydzielając mu bez- rów Modzelewskiego nie u.prawnien.i ~ korzy-

A.kt oska'fże'llia za.rzuca MoózelewsJcie.mu prawnie 6,84 ha 7!iemi we v.rsi Janów. stania z d.obrod1Liejstw Reformy RolnP.J, a jcd-
dzialalność antypaństwową, gdyż oo.puścił Slię Za 20.000 złotych i obietnice dalstr.y.c-h iko·rzy- nocześnie biedota wiejska, biegała <>:d Ann'!>!'Z~ 
szeregu aktów, sabotujących Z'(lrządzenia, wy- ści mateiiialnych Modzelewski prz.ydzieHJ bez- do KaHai;7.a, nie mogąc się do-cze.kac przydzia
pływające z Dekretu o Reformie Rolnej. Jak p-rawn;ie właścicielow1 wa.rsv:tatu mechaniczne- lu należnej jej ziemi. 
wiadomo, majątki przekracz.a.jące obs-za.r 50 ha go - Wacławowi Pijanowskiemu 7,5 ha wraz Rozprawa wzbudviła zrQ/l'.um~ałe zaln!cre.ęc,-
użyitków :rolnych, podlegają przejęciu :na cele z obiektem pofabrycznym w Komo.rowie II. wanie mieszka1l.có~ Brz.e-z.in o'faz okclicznych 
Reformy Rolnej, Modzelews.k.i zaś nie prze-1 Właściciel tkalni - Wiktor &zmela w A- \ m'·1l.6teczek i wsi. Przesłuchanych zostan;e 
strzegaił obowiązujących prczepisów i - trak- drespolu ot.r.zynmje z ll'ąk „dobroczyńcy · 1,5 oko.Io 40 świadków. 
tuj!!(: ma.jąb'k.i, jak swoje dobra feudalne, świa-

domie i celowo wyilączyl szerE!9' :z nich podle- o ' ) k• o ' d k S k J • 
gających wywlaS'ZCZeniu spod dzliałalności De- go nopo s I sro e z o en1a 
k<retu. f , S . I h ~ d . 
Obojętny był dla Mod-zelews:ldegoo fakt, iż Re erentow oc1a nyc w SJO Zł 

na terenie powiatu brze7iińs.kiego jesit dużo bie- Delegatura Departamentu Eko:norn'<::xno - So- W latach ub'eglych CZM tl'wa.naa j1'!<in.ego 
doty wiejskiej - bezrolnej i małorolnej. Pan cjalnego Ministers·twa Przem)'IS!:u i HandJu w kursu wynos'! 4 tygodnie, jednak w bieżącym 
komisa.nz; wolał, by rnają:l!kii pows.ta.wałv wla- Ło.cizi prowadz.i już od dłużs7.ego c1.asu sze.ro- roku, wobec :ziwiększania się zackresu t. 'EW. ak
"nością jego przyjaciół i :znajomych, oszukań· ko zakrojo.ną akcję sz.kole.n,ia .refe•renlów so 
czo nic zgłaszając, J,ż majątki te przekraczają cjalnych z całego kraju. cji socjalnej w przemyśle przedłużono aas 
obszar 50 ha użytków rolnych. Nie zawahał w ramach tej akcji zorgaTii7!0wano w okre- trwania kmsów do 6 tygodn<i, ·ro.uzerzając od
i.ię nawet w celu :zachowainia majątku Wiesio- sie od września 1946 do chwili obecnej 24 kur- powie-dnio ich program. 
łów, należącego do jego teściowej - Leokadii sy dla referentów socjalny<"h oraz :ł snecjalne Ucze-;tnikami kursów 611 referene'i ~cjalni 
Trebeffl - zalesić go na przestrze'l'lJi 5,07 ha, by kursy dla członków ROO. ZaJkladowvch przed-
tym b k Ć „ • t '· t · o•ra:z kancludaci na te f;t1m„wiska, delegowani &poec> em wy aza , a'Z ma.Ją e"' en po.s1a- s:iębio•rstw :nie posiadających · .referatów socja.l· ' 
da tak11 tylko ilość użyltków, ik.1óra nie podlega nych. przez pos7.czególn<" zakłady przem~lowe. 

wywłaszczeniu. Ogółem na kursach tych pr:z.es?Jkolo:no 1224 Uczestnicy zamiej-..co<Wi o1Jrzymmją kwa'tE!'fy i 

Zycie kulturalne ZSRR 
W stanicy Wies.zeńskajia (okręg dońs.kf), 

gd7lie mieszka ~ pracuj-e laureat nagrody etll.· 

linowsk.:ej, :z:nakomi.ty powieściopisa..r2 M. A. 
Szorochow, odbyło się uroczys'le zebra.nie, po
święcon-e 25-leciu jego działalności literackiej 
i spo•le<:mej. W zebraniu wzięli ud:lliał na.J• 
bliżsi przyj .ciele Szołochowa. pneMta:w1t:leiM 
organ~zacji artystycznych, społecz:oyc.h O<t'a'Z 

liczni mieszkańcy okolic-mych ni~e.jsoo'W'Okt 

Pru!'l11ówien.ie wygłosił m. m. praewoónkzący 
Jwlch<:>.zu im. SrołOJChowa - Mie!.nik. 

Si.olochow n.a.leży do najwyb'.!1m:lejnydl po
wieś<"iopi6a.rzy radzieckich. Jego ipo'W'!~o! „C'A· 
chy Don" i „Zaora'!ly u.gór" prz.etłumac'ZQ!le ~ 
&lały również na jęz}'lk pol&ki. 

* • * 
W mieszkaniu zmairłej O. Aleksie.feweJ, 

a.doptowanej córki A. M. Skabiazewaklego, 
zmaler!ono bogate airchi'WUI!l tE!9'o kryrtym i hi
storyka liteiratu.ry rosyjskiej (1838-1910). ~
biszewski opracował m. m. ,,Historię naj.now
szej literatu'fy ll'Osyjskief', w której &k.rupulat
nie rejestrował wsz)'IS>tkie a:jawiska li~erackie 
ewojej epoki, w,uipełnliając "Zbfera.ne matenały 
wciąż nowymi cla.nymi. W a\f'Chiwum Skabi· 
szewski e.go :zmajdują się se.tleli listów i autogra
fów wybirtnych pis.a.'l'Zy rosyj&kkh, wdi:ik~ 
tych dok\.IJlllenlów !Jie była dotychczas publ~o
wa.na. 
Są tu m. in.. Jlsty B:elińs'kńego, Go~lego. 

C7.e<:howa, Uspia•nskiego., Niemfrowi<7Al • Dft.m· 
szewski-ego, Szeileira - MichajłNWa i t. d. Oti· 
nalezienie tych cennych maiteJrlałóvr wywal ło 
w rad1.ieckkh kolach Ji.teraclcich wif'lkie zain· 

JedlnOC"Ześmńe, gdy Mo<l:zelewski słn.ł pisma osoby. wyżyw·ienie. do Wojewódzkiego Urzędu 2'iiemskiego, że na _ ....;;....._ _______________________________________________________ _ ff>rf'l';owanie. 

terenie powiatu brz.ezińmego l!lje ma mająt- BUDUJEMY NOWĄ STOLIC~ 
•ków pon-a.eł 50 ha - Wie&ioła, Biesi-ekie.r:z, Gro- ~ 

f~:~~~~i:~ ci~~~~~i~t,.~~a~= a ze etapy prac 
dal beu;pra>WJJ.ie w posiadaniu jego zn.ajomków. a.;:! Warsza 
Za te "gr:zeczmośai" Modzelew>s>lci otrzymywa.ł 
produkity, a w n:iekt6.r~h WYJ>adkach i pie.nią
cfae. 

W ~ówkach przeznaczoinych na cele ufy
teczności publicznej, Modzelewsild, zan~edbu
jąc f>>We obowiązki, doprowad7lił do zni&zczenaa 
inwentarza żywego i martwego. Przykładem 
}ego „gos:poda-rki" jest .resztówka Przanow!ce, 
gd"Zie st>ra1ty sięga.ją 357 t)'IS>ięcy złotych. 

Nie leipiej s!ę • d21ialo również :z gospodar
lrtwami poniemieckimi. do których w pierw
szym nędz.ie mieli ;prawo repatrianci, zdemo
biltzowani żo·lnierze i, biedota wiejska. Wte
dy, gdy ludZ::e Ci be'ZS.kuteczmae za.biegaM o 

I t1·zydziest'IJ. nowy~h &utob11Aów, którs wl'pierały 

l1y komunikację tramwajową na trasie W-Z. 

I Montaż c,.;wnrtego pr?.e~ła mostu Arednfcowego 
po~tępn,ie ~zybko naprzód. Roboty te iiako:6.czą 

j ~ię w połowie listopada. Montaż piątego - o~ta 

I tniego przęsła ukończony hędzie miesiąc pótniej. 
Dotychczas na moście średnicowym zmonfowano 

+.OOO tonn konstrukcji Y- ogólnej ilości 6.000 ton. 

przydział skrawka ziemi, Mod-z,elews.ki oszu- Odbudowane domy mieszkalne na Mantin-
kańcz.o podaje np. w piśmie do Urzędu Ziem- sztacie 

W przyszłym tygodniu zakończJ "ię nitowanie 
~monto~anych już prz~seł: pierwszego i czwar 
tego, poczem usuni~te będą. podpory i rozpocz· 
nie się rozhiórka rusztowań pierwsz~gn i drugie Nowy Swiat w nowej szacie 

er.kiego, że WJazińs.ki Jain jes.t bezroJny, wtedy 
gdy w rz.eczywiM.ośd W!a7Jińsiki po&r.adał już 
11,72 ha 7jemi. ChodziJo o to. by w ten 6po-
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War~zawa - w paźclziernflrn. 

W związku z rirojektowanym wprowadzeniem 
komunikacji tramwajowej na trasie W-Z, Dy-

go pr:i:ęsła.. W na;jhliż~zych dniach, ~ygady ro
botnicze przystąpią. do nitowania. trzeciego przę 
sła.. 

rekcja. Miejskich Zakładów Komunikacyjnych Usuwanie gruzów ze Starego Miasta będzie 
przystąpiła do opracowania planu nowych linii, trwało ca!Q. zimę. Znajdzie tam iiatrudnie.!)J.e wie 
łączących Warszawę lewobrzeżną. z P~agl}. Prze- lu robotników builowlanych. Rozbiórka. i odgru 

widuje ~ię tr,.;y takie linie: jedna z Mokotowa. zowanie odhywać się będzie pod nadzorem przed 
przez przedłużoną. ulicę l\Jarszalkow~ką., druga stawicieli Warszaw~kiego Urzędu Kon!erwator
- ii Woli oraz trzecia - okólna., łącząca oba skicgo, którzy czuwać b~dą nad tym, by nie zo
mosty: śląsko-Dąbrowski i Poniatowkiego. stały rirzypadkowo uguni~te jakieś ciekawsze fra 

Wobec koniecznoAci zwiększenia taboru tra.m-, gmenty zabytkowych kamieniczek. Równocześ

wajowcgo, llfZK rirzygtępuje do czynieni~ za.mó nie pr?wadzona. b~dzie rozbiórka. zniszczonych 
wień na. nowe wagony w fabrykach kmJowych zupełnie domów nie iiabytkowych. Pnede wszy

zagranicznych. Przewiduje się również zakup stkim u~uni~te będą. miny domów za~łaniająrych 

dawne mury obronne W11.rszawy, :kt6rs w prz;~ 
sz1ości zostaną. odtworzone na. C'a.łej dlugo~ei 

Roboty przy budowie osiedla mieszka.niowego 
WSM na. Mokotowie postępują. szybko 11.a.prl!:CSd.. 
Ukończono już budowę dwóch domów, trzy na
stępne są. pod dachem, a. przy ośmiu trwają. pra 
ce wykończeniowe. W innej części terenu budo 
wę dwu domów podciągnięto do wysokofoi dru
giego piętra, pozostałych dzfosię6 - do parte
~u. Rozpoczęto również budowę fundamentów 
J:lOd trzynasty dom. _ 

Z wiosną. $PB przystąpi do budowy kolonł1 
trzeciej serii domów. 

Również szybko rośnia kolonia WSM na Kole. 
Trzy bloki nowego osiedla. są. już pod da.chem 

Czqtelnlcą Pl§ZQ • i jeszcze w tym rokn będą. odd11ns do ufytku ]<>-

Kiedy skończy się wyzyski anie robotników A kadiii- ~:t~:6~:::§~e.;~!~:::g:u::i~w podclunit 

P J Do budowy domów tej kolonii .zutoaow&no w 
Firma „ArkadiaN, t.o 1r.rume "' l.odz.i przedsię

biorstwo. Istnieje o.no Już od wlielu lat, przy
IIlOS"Ząc rolidne dochody jego właścicielom. 
Pned wojn(\ :zatrudniało ponad 100 robotni
ków. 

Wprawdzl!e N1emcy pmejęli fab~~ 1 go-' 
spodairzyli w ni~j w ciągu lat okupacji, ale 
jakoś oszczędzili maszyny, poZ06tawiając je w 
ko.mplecie. Pan Roszkowski, wla.śdciel ,,Arka
du", nie wykorzystuje kh jednak, dając pracę 
obecn!e tylko 40-tu pracowrukom. Omija w 
ten i;posób ustawę o nacjonalizacji fabryk za
trudniających po·nad 50 irobotn:ików. Ponadto 
fabryka pracuje tylko trzy - cztery dni w ty
godniu. 

Pana Roszkowskiego taki stan rz.eczy zupeł
nie zadawala. Wprawdzie ll'ÓWillież na'f:z.e.k.a na 
ciężkie czasy, ale fa.kt, że ruiedawno kupił so
bie trzooie już auto, świadczy o dość wyso
kich jego dochodach. Nie możemy przecież 
brać poważnie zapeWlllień, że zysk, jaki 
fabryka przynosi. :nie p.r.z.ekracui 60 tys. zło
tych miesięcznie. Tyle przecież zairab.ia zwy
kły buchalter w „Arkadii". 

Nie należy jednak na podstawie tego faktu 
wysnuwać wniosików o hojności pana RM-z
koW6kiego wobec swych pracowniJrów. Dobirz.e 
zarabia tylko „gwardua przybocz.na". Zarobeoc 
przeciętnego robotnika czy .robotnicy, rzadko 
przek.racz,a 2 ty-s. zł tygodnrlowo be-z kart żyw
nościowych, odzieżowych, berz ulgowych prze
jazdów tramwa.jem, n.ie mówiąc już o w_ęglu. 

Nie trzeba być profesorem matematyki, oy 
obl !czyć, ile wyno.sJ faktyczny zarobek robot
nika „Arkadii", na ile jest on niższ_v od za
robku pracownika fabryki państwowej. 

Prośby o podwy7lk:ę są zdecydowanie p!'zez 
niego odrzucane. 

Nasze stanowisko w sprawie fil?'lily „Arka
dia" je6t jasne i zdecydowa'f!e: uważamy, że 
fabr'.l'ka ta w zupełnoki podpada_ pod ustawę 
o nacjoIJA!izacji. Jako. fabryka panstwowa uzy 
&kalaby możliwości rozwoju - irouzerzylaby 
swoją !Produkcje kilkakrotnie i dalabv za.trud-

n.ienie więks~j. ilości rohołnikóW: or~7. prze- I od'j>Owiednie, czynniki i naprawią iszkod~ wy- ~zero kim zakresie gruzobeton, 11 ktćrego n& miej 
stałaby. być zrodlem do bogacen:a 1t1ę ikcsz:-1 rządzoną panstwu ~ robotnikom przez meuza-1 scn f - • ł • k h i 
tem l!'ohotni.ków. sadnw.ną .reprywatyzację tej fabryk.i. puygo OWUJJI. 51 t' ceg 1 wię szyc rozm &· 

J~e~my pewni, 7.P „Arl<a<lią" zairnł4'Te5\tją ,:;ię S. K. rów od normalnych. 

S"'1iatło k u ltury rozprasza mroki 

Szybki o z w ój radiofonii polskie j 
Radio narówni z książką, teatrem, kmem i ga- nii przewodowej, której illlst.a.łacja i eksploata

zetą }est jednym z podstawowych C"l:yn·ników cja z.wiązana je.st :z.e macznie llll1iiejszymi kosz
krzewienia Jm!łury. I dlatego nasze państwo tarni. 
demokratycz.ne wkłada tak wielki wysiłek fi- W ciągu jednego 1yl'ko miesiąca wrześn:ia 
nansowy, techn.icz.ny i organ:zacyjny w celu wzrosła ilość t. zw. radiowęZlłów o 13 jedno
rozpowszechnienia radiofonii wśród najszer- stek. W chwili obecnej czynnych jes~ w Pol
szych mas społeczeństwa . sce ·271 t. zw. radiowęzłów maciein:ystych 1 60 

Rozbudowa radiofonii idzńe z jednej strony radiowęzłów pomocniczych. Ilość czynnych 
po linii rozszerzania i wzmacniania si.eci radio- głośników WZl!'osla we wrześll!iu o blisko IO.OOO 
stacji nadawczych i zwiększenia Hości abonen- sztuk (z czego blisko 5 tysięcy we wsiach) 
tów radiowvch i to zMówno dro0ą konS<tru- przekraczając cyfrę ćwierć miliona. Zwięks.zo
owania dośĆ dużych ilości odbiorników kra10- no również ilość t. zw. zbiorowych urządzeń 
wych, jak ii drogą impo'ftu. Z drugiej st:ony J radiowy~~ · . . . 
następuje nieprzerwany rovwój t. zw. radiolo· Długosc s1ec1 przewodowej w rad1ow!}zla.ch 

wzrosla o <lais.ze 300 k\]omelrów 'Z'bJ.iżaj.ąc się 
do ,poważnej cyfry 10.000 km (I crwairta cz~ć 
obwodu kuJi z:iemsk.iej) . 

107 ws/ zostało zradiofonizowanych wTwr:e
śniu. Obecnie już ponad 3.000 wsi powiąz;a
nych jest fala.mi rad·1owymi :z.e śwtiatem. Pra
w.ie polowa spośród tych wsi khrz~ta z radio
węzłów, a pozo.stale z urządzeń zb_i~rowych. 

Plan wydawniczy Akademii 

Ilość sz.kól, zaorpa trzonych w głośniki radio
wy, wynosi już blisko 2.500 (przyrogt we WTze
śniu 130). Ponad 3 tysiące świethic, ponad 300 
sz.pital:i oraz 650 zakładów przemysłowych 'W'{
posażonych jes.t już w instalację rndiową. 
Warto podkreślić, że te q·fry wykazują z mie-

Nauk Z S R R siąca na miesiąc systematyczny wzrost. 
Radio - jeden z najcudowniej151ZYch tworów 

mózgu ludZlkiego - przestało być w Polece 574 p ra ce naukowe pr"Zywilejem wąskiej grnpy społec:znej. Doci.e-
N'a ~pecjal n;vm poRierlzeniu 'l"ladz Akaden:ii I s~ę~nienia ~aj nowszych osiąg~ięć nauki. i tech- •ra ono już ruie tylko do skromnych mieszkań 

Nauk ZSRR. które odhvlo się pod przeworlntc- mk1 szerokim masom lurlnoilc1, Akademia wyda robotniczych, ale i do najbardziej za.padłych 
twern prezydenta Wn.wilowa. zatwirrrlzono pl:i.n '~erig . .Poriuh1rn;::ch . ksią~.e~ z dz~e~zi_ny fizyki, wsi, c~ świa1ta zdawałoby się zabitego deska· 
wydawnicz:v .A.kudcrnii na rok J04a. Plan ten chemu, .g~ologn, biololl'n 1t.d .. ~s1ązk1 te zosta· mi. Pomaga nauczycielow.i w jego działaln-o· 
obejmuje 5i4 prace naukowe, które wnC'chstron ną. ~vp1~ane rirzez n:iJwyh1tmeJszych uczonych ści wychowawczej, umila aas robotnikowi no 
nie odzwierciadlają. stan życia. nauko'l"e;<o w radz1eck1ch. pracy, i koi cierpienia chorych. 
Zwi11zku Radzieckim. Poważne miejsce zajmu· W przygotowaniu znajdują się pon.adto bio· Różnorakie są funkcje roa:wijającej się szyb· 
ją. w planie prace z dziedziny biologii. Akacl~- grafie naukowe Darwina, Newtona, Pawłowa, ko pols•kie.j radiofon i.i. 
mia wyda. ciąg dalszy dzieł zbiorowych Darw1- Dokuczajewa, Wiliam~a i innych wielkich uczo- . . . . . . 
na, pierwsze tomy zbiorów prac uczonych D~- nvch. z okazji '150-lccia nr(ldzin Puszkina bę- I choc nteJedno moznaby Jeszcze zanuoł 
kuczajewa i Ł~cnki oraz publilrncje z archi- ". d ' 0 1 · · 0 · ł t T <i- programowi radiowemu, to jedno j'1&t pewne 
wum ·~lynne>go barlarza prz:rody :Miczurinn. dzie "'~ any 1 ·'.omowy :·nor 71

P pM y. ' c> ,- świa.tło kultury między innymi za pośred-
Tikaż~ ~iP również nakładem Akademii d7.i~ła nocześme zo~tama za~onczone :?O-tomowe wy- nictwem r~dia uparcie toruje . sob:e drogą 

Łomonosow~, :MendeleJewn, Pa1"łowa,. :Mierz:ni- danie utworów :P11.Szk11:ui.„ rozpoczęte w latach przez panu1~ce Jesuze u nas tu : ówdzie m.tO-

kowa. Wiliami!& i innyell uczonych. W celu udo 1'Qorzednich. h. 
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Mobilizacja sił roboczych dla ·przemysłu bawełnianeeo 1 !!.!." 
I z 11owrotent 

2x2 
Załogi 7-u największych fabryk współzawodniczq w werbunku do pracy To znaczy - drugi raz o Cyrku Nr I. 

W dniu wcz0~ajsz;ym odbyła się w Zw. kowe: dla PZPB Nr 2 w Zgierzu, Aleksandro I mę wezwań. 
~ł'wod. Prac. Przemysłu Włókienniczego wie, Brzezinach: dla PZPB Nr 5 - w Toma PZPB Nr 5 wezwało d0 w9półzawodnictwa W związku z naszą no•atką pt. „Na dwój. 
~o.ruf~rei;icJa }'.:OŚWlęcona zagadnieniu mobi~ szowie Maz. dla PZPB Nr 9 - w Konstanty PZPB Nr 2; PZPB Nr 6 wezwa'ło do współ 1 

llzacu slł robccayoh dla przemysłu bawe!l!Ua nowie itd. zaiwodn~clwa PZPB Nr 9, PZPB Nr 3 wezwa I 
nł'.g~. W konfer_encji wzięli udział przedsta· Współzawodnictw0 w inla.chetnej rywa.Iiz.a Io do współzawodnictw.a PZPB Nr 8, PZ?B 

kę", w której nap:ętnu-wa.!iśmy nies:fol'ne 

zachowanie si~ pub'lcznośc:l - czyt~lnJ~„ 

ka J. S. prosi na.s, abyśmy „nie ominęll I 
druglt> j strony medalu", tj. administr10ji 

wic1ele DyrekcJ1 Przem~ł~ Bawełn'•neg0 cji o jak najłi'ozniej52y ł ja.Jwścio.wo najlep Nr 14 wezwało do współzawodn;ctwa PZPB , 
CZPWł, Urzędu Zatrudmen;a, Rad Zakłado·; szy werbunek do pracy ujęte zostało w for· 1 Nr 17. 
wy-eh i Partii. I 

Akcja obejmu_je siedem zakładów baweł-1 
~ych, 111ajbardz.iiej c-,dczuwającycli brak 
WYkwaii'fik@wa,nych s'ł robitczych i przepro 1 
wadzona będzie w rillJllach współ'T..awodnic- •

1 ~a 'reSIJ)Ołowego, międi;yfain'ycznego i indy
wtdua.Inego, nosi w:ęc cha"akter wybitnie• 
społeczny, tymbardziej, że koncentrować się I 
będzie równocześnie na zagadnieniu zwalcza l 
nia szerzącego się na terenie Łodzi i ok:>li I 
cy nieróbstw&. i 

W akcji tej wezmą udział wszyscy czlon
kawie :załóg fabrycznych z naczelmą myślą 
zasileni-a zakładów x>racy w nowe kadry P:'<l 
cownicze przez pozyskanie ni epracujących 
i niewykorzystanych fachowców, zamiesz·ku
jących Łódź i okolice. 

Dla rrealizowanid tego za<lan;a powołany 
został Komitet Główny złożony z siedmiu I 
przedstawicieli za.interesowanych fa bryk, o· 
raz k')l"Tlitety poszczególnych zakładów - w 1 s"!tlad których wejdą przeds1awic·e:e Rad . 
ZakładQWYch, Zw. Zawodowych, obu partii, 
robotniczych 'oraz przodowników pracy i w1e 1 !owarsztabwców. 

Ustalone zostały ró\vnież punk'y werbun· 
..-~~~...-..._....~ ........ ~~........-~~ .......... 
Co usłyszymy przez rad o 

12.04 Wiad0mości południowe, 12.10 Mur 
żyka rozr:iwkowa, 12.45 (L) „Jesienna upra
wa roli pod buraki cukrowe". 12.55 Przerwa 
14.30 (Ł) Z dzisiejszej prasy. 14.35 (Ł) Muzy 
ka fortepianowa - (płyty), 14.55 (Ł) Felie
ton sporbwy. 15.00 (Ł) Komunikaty, 15,05 

MLODE ZUCHY 

Łócizna mlottznz szKoma z zuµu1em pracu1e ata dobra swego mrn.sio. W ramnch S. P. 
gr.upy ucznió'." zatrudniane są po 3 dni przez kJlka godzin przy uprzątaniu i porządkowaniu 
ul1c. Oto dzielni chłopcy z Gimnazjum Nr 10 na Widzewie uprzątają gruzy z placu prry 
ul. Ogrodowe/. 

ww cyrku. 

- Byłam na przedstawieniu pupo'mlnio. 

wYm - komunikuje ob. J. S. - w niedzle. 
tę 1'7 bm. i muszę stwierdz!ć, że adminlstra. 

cja cyrku nie przestrzega praw :fizyld, n.a. 
miejscu bowiem, które norma'.nie powinno 
mjmować 1 osoba znajdował-O się tych osób 
2, 3, ł. Ws:gystk«l pn;ejścia były szczelnie 

zalarasowa.ne. Nie m'Jżna ~lę było nie tyl1'o 
poruszyć, a.le z trudem się nddychalo. Do 
czego - pyta.m - podobny taki ścisk? 

A w wypadku jakiejś paniki? Żywa noga 

by nie wyszła z pod namlo~u cyrkowego 

który posiada tylko jedno ciasne wejście 
- wyjście. Czy nie należałoby dbać tro. 
chę "ięcej o. be'ZJ)ieC'lleństwo (nie mówiąc 
już o wYgodzie) płacącego drogi bilet wst~ 
pu widza? Pewnie, ie należałoby. Dla. 
tego też administracji cyrku Nr 2 stawia. 
my że spn.wOW11.nie ró-wmei j k p<>prze 

dolo publiczności - notę NIEDOSTATECZ 
NĄ. 

UCZELNIA W ZAPOMNIENIU 
(L) Utwory fortepianowe, 15.20 (Ł) Poga~ S k } M" ło ' B d 1 h b d • d 1 ' danka aktualna. 15.30 III koncert dla dzieci Z O a lS.a.rZOW U OW ... anyc ez prawa WY awan1a yp OmOW 
15.20 Muzyka popuJ~rna, 16.00 D:z:ienn'.lk, · . W Łodzi istn:eje jedyna w mieście i w wo· zawo-dowe i wypełni!:by :zmaczne luk.i w tej tucje, które mogłyby otoczyć s,pecjalną opl~ 
16.3-0 „Zielony kuferek" - słuch0wie.ko d'la iewództw.ie dwuletnia Szkoła Mistrzów Budo- dziedzini-e. ką ucz~lnię, zwłaszc:z.a, że }est ona lcierowa.na 
mlodzieży. 16.55 Przegląd wydawnictw ośwfa I wlanych przy ul. Czerwonej 8. Szkol-a ta mie- Tym.cza.sem o szkole tej mało kto wJe. Do- przez fachowe siły. 
t~ch 17.00 Koncert popularny, 17,45 Au- ści się od półtora roku w miejskim budynku wodem tego słabego za.interesowania j-est cho- Drugą, niemniej wari:ną bolączką srz,koły jest 
dycj.a Tow. Przyjaciół żołnierza, 17.50 „Na szko.lnym d powstała z ~nicja•tywy i dz.ięki po- ciażby fak t, że w chwili obecnej na pierw- fa.Jet, że mimo, iż została o.na uruchomiona na 
gle światło zgasło" - 18,00 Lekcj.a języka ważnym subsydiom Minister6twa Odbudowy. s.zym roku studiuje zaledwie 20 uczniów. poleceni-e Mi-nistef6twa Odbudowy - rue ma 
r0Syjskiego_ 18.15 .,Górn:iczy stan niech żyje Stworzenie jej było ze wszechmiar słuszne i Naszym zdaniem. szkołą tą powinna 11ainte- praw wydawania dyplomów mistrzowskich. 
nam". 18.50 „Przodownicza rola klasy robot celowe - . kształcić się tu bowiem mieH lu· re60wać się Okręgowa Komisja Związków Za· Wydaje e.ię to tym bardziej nie.zrOtZ\llllliałe, 7.e 
nicz~j w ZSRR". 19.0Q, Koncert Krakowskiej d.zi·e, któl"'Zy zwlasz.cza w obecnym okre_s.:e o?- wodow)k:h, a przede wszystkim Związeik Za· nos•l ona nazwę Szkoły Mistrzów Budowla• 
OJ:"'kieSttry P.R. 19.45 Wszechnic.a Radiowa, budowy zdoby!Jby odp-0w.iedme kwallifJkacie wodowy Pracowników Budowlanych - il!lsty- nych. Tymczasem dyplomy m.istrzow,;k.ie wy• 
20,00 Dziennik, 20.55 .,Mów1i Wystawa Ziem daje tylko Izba R.zemieślruicza. 
Odzyskanych". 21.00 Serqiusz Prokofiew R k• • Do szkoły uczęszczają ludzie stat'SI!., w wie-
Kantata symfoniczna ,,Aleksander Niewski", ozpraszamy mro i Ciemnoty ku 28 - 50 lat, już wykwaliofi.kowani ro·bot· 
21.QO Grieg - Miniatury fortepianowe. 22.10 nky budowlan.i, bowiem jednym z warunków 
(Ł) Koncert wieczorny. 22,45 (Ł) III Audy- Akcja zwalczania analfabetyzmu rozwija sfę przyjęcia po.za św.iadectwem ukończenia &iko· 
cja z cyklu: „Sprawy młodzieży". 23.00 Osta Przed kilku dniami zak')ńczony z<>stal I kulturalno-oświatowej wśród dorosłych, trwa ły powszechnej - jest świadectwo ~eladni· 
tnie wiadomości. 23.10 Muzyka taneczna. kurs instruktorski! dla osób, które ły od B do 16. 10 i odbywały się w godzi- cz-e: murarskie, ciesi-elski-e, stola!'S<kie - i 5 
23.20 Program na jutro. 23,30 (Ł) Koncert pragną nauczać analfabetów. Wykłady, obej nach wieczorowych w lokalu Miejskiego lat praktyki w zawod:z;ie. W czerw<"U b.i-eżące· 
7.yczeń (cz. I) 23.45 (Ł) Omów. pMgr. lok, mujące najważniejsze zagadnienia z .zakre- Gimn. i Liceum im. Tadeusz.a. Kościuszki go roku egzamin w tej szkole złożyło 17 6łtJ. 
na jutro, 23,47 (Ł) Koncert życzeń (cz. Il). su psychologii, metodyki nauczania doro- pNy ul. Sienkiewicza 46. W kursie wzięło cha.czy, lecz :ruie otr.?:ymal.i oni dyplomów mi• 
0.10 (Ł) Zakończenie audycji i Hymn. słych, organizacji szkolnictwa oraz akcji udział ok. 200 osób: nauczyciele, studenci str:zow&kich. 

Państwowa Fabryka Guzików w lodzi 
wykonała plan roczny przed terminew 

Zjednoczenie Og(>lnopolskiego PrzemysJtl1 
Gu~'ka,rskiego i Pokrewneg-0 w Łodzd - ' 
melduje czynnik1>m rządowym I klasie ro
batni-czej Polski Ludowej, i1: p-O>dłegfa. mu 
Pańsilwowa Fa.bryka Guzików w Lodzi, ul. 
Pogonowskiego 56-58, w dniu 6 październi'ka 
1948 r. wYkonała w 100 proc. plan roC7.llly, na 
iączną sumę 112 milionów złotych, a tym· 
ramym hasło rzucone w dniu Swięta Pracy 
iprzez załogę fabryczną podległej nam fa· 
bryki - zorganizowaniu wyści'gu pracy oraz 
skróceniu planu rocznego o 3 ty~odnle, zo-
staJo znaC'lnie wcześniej zrealizowane. I 

Obec,-nie fabryka melduje, że produkcja. jeJ 

ma charakter nadplanowy lecz to nfe wpły 
nie na zmniejszenie tempa, ani tei wydaj
D-OŚci pnteY. Załora fah<rYCZll"Jl widzi obec
nie owoce świadomej, !oeharmonilzowa.nej i 
iw~ajne,j pracy a Zjednoczenie -wzywa. 
wszystk!le podległe mu fabryki do godnego 
na.ślad (lwtnfi ctW'I\ ''. 

Ra.da Za.kła.dawa 

Dyrekcja Fa.bryki 
Z;ioonom:en.le Og6Inopołski'e 
Przemysłu Guzikarskie1JO 

i Pokrewnego 
Łódź, Sienkiewicza 53 

WSP, członkowie zw. Ak. Mł. Pol. oraz Mini>Sterstwo wprawdrzde zapewniło, te ten 
kandydaci skierowani przez Związki Zawo· stan rze-czy zost-anie na.prawiO'lly i 1;łuchacz.e 
dowe. W tej chwili staje 200 osób do dyspo- szikoly będą o•trzymywa.Ji dyplomy m.i1;trzow• 
Z'YCii zakładów pracy, zw. zaw. organitzac.1i, skie, ale dotychczatS ja.koś o tym głucho. 
gotowych pr.zystąpić do akcji zwalczania . Wydaje się, że spra.wa weryfikacjd dyplc>
oanalfabetyzmu na powierzonym im terenie. mów uczn.iów tej szikoly jest kwest:ią pi1ną, 

zwłaszcza, że od 1 grudnia br. .rozpoczynają 
Miejska Rad.a Społ. do Zwalczani.a Analfa się nowe zapisy do I i II klasy i dotychczaso

betyzmu spodziewa się, że Związki Zawodo- wy &tan rzeczy może wielu zniechęcić. 
we, zakłady przem. i inne organiziacje, na N1e wolno zaniedbywać tak ważnego odcin-
których ciąży obowiązek prowadzenia 1 ka naiS'Zeqo życia gospodarczego, jakim }e6t • 
utrzymywania dla swych członków i pra-oow kształcenie kadr mioStrzów budowla.nych, kt6-
ników kursów początkowej nauki czytania rych brak odczuwamy dotkliwie. (m. z.) 
i pisania, wkrótce :z.atrudn;i~ w pterws.zym 
rzędzri.e uczestników 'kursu, jako o>.oby prze
szko)one w tym kierunku. 

Zgłoszenia prosimy k'iierować do sekreta
riatu Miejskiej Rady Spot., ul. Piotrkowska 
Nr 64, II p. 

Radiofonizacia dzielnicy Zdrowie 
Okręgrywy Społeczny Komi-tet Radiofon\za 

cji Kraju w Łod.zi po całkowitym uadiofo-

Równocześnle przypomina,. s1~, że wszyst- nrl.zowaniu kilku przedmieść m. Lodzt ~ 

Mł d • k I k kł d kie Z kł d · · z · stąpił od irutalowania głośników na Zdr-?" . ~ z1eż 0 ejars a świeci przy a em kami aza~~d.pr:,~; ===~;Ć Z~O :_{~ wiu, zamieS7Jkatym przeważnie p~e?: rob()t-
Własnymi siłami stworzono warsztaty szkoleniowe 20. 10. 46 r. rejestrację analflilbetów I pół- niczą ludność. Dzięki niestrud!:onej pracy 

analfabetów wśród swych pracowników Koła Społeczneg0 Komitetu Radiof<>niza.ttł 
W parowozowni Łódź·K.al:iska odbyh się urządzenia. Narz.ędzia otrzymano z I-go od- oraz wejść w porozumienie z Miej. Radą '"J 

uroczystość otwarcia wars?Jtatów sz-kołenio- działu mechanicznego przy parowozowni 1 Społ. celem uruchomienia kursów początk·J- Kraju na Cygance, które swoją działa1n.:-ś· 
wych dla rzemieślniczych uczniow kvle· dziś stoi' warsztat szkoleniowy, w którym u· wej nauki czytania i pisania. cią l)bjęło jeszcze Zdrowie - prace posuwa 
jowych. Obecni byli z ramienia dyrekcji wi c:zyć się będzie 30 ZMP·'.l'Wców - pracow- ją siię szybko na.przód. 
cedyrektor DOKP Rzepniewski, naczelnik ników warsztatów kolejowych. Dyrekcja ko- Związki, które już prowadzą tego rodziaju 
I·go Oddzia!U Mechanicznego przy parowr;· lejowa zam•ierza przyznać kredyty na rozsze działalność proszone są o przesłanie do s'e- Kto z mieszkańców Zdr')wia, chce jeszcze 
zowni tow. Padzik Henryk, tow. tow. Sza-1 rzenie i dalszy rozwój tej pożytecznej pia- kretariatu Miej. Rady Społ. w myśl rozesła- przed świętami Bożego Narodzenia zainstalo
frań~ki, Dobrowolski, oraz Pawlikowski i Za cówki. Hasło na ścianie sali, w której odby nego okólnika danych liczbowych, dotyczą- wać sobie głośnik, winden zgłosić się w 'laj
łuski (z wydziału komunikacyjnego - PPR)., ła się uroczystość. ,.Praca i nauka" winno z.o cych ilośC:i prowadzonych kursów oraz ilo.;~i bliższych dniach do Koła SKRK w Cygance 

Hi.sto_ria_. pow8tania warsztatów może za.i- stał w pełni zrealizow~ne. uczęszczających na nie słuchaczy jak rów- --" n' · d · k t ' ul. Rąbieńska Nr 9. ste sw1ecic przykładem. Mł0dzież z własm-j Urot:zystość otWlarcia warsztatów połączo· iez 0 po ame wo przeznaczonych na cele 
inicjatywy, przy wydatnej pomocy i pod kie na była z wręczeniem legitymacji ZMP czł0n naucziania analfabetów w rb. i przyszłym. · Aby przyjść z p0mocą miejscowej ludności 
rawnktwem towarzyszy Padzika i Makaro· 1 kom kola. Z tej 0kazji przemówienie pro· W sekretariacie Miejskiej Rady Społ. moż Okręgowy Społeczny Kom~tet Radiofoniza· 
wa, wyrei:iontowała stary wagon kolejo·wy, gramowe wygłos'ł kol. Woźniak, przewodni- n.a nabywać podręczniki do uzy· tku na kur- cji Kraju w Łodzi ro7Jkłada koszt zalni;calo 
z r.x!padkow wykonała stoły itp. potrzeb!le czący Dz.1elnicy star-0micjskieJ· ZMP. sach P"""~tkowei·. nauki· czytan··'a i pis' ani·a ~~..... • wania głośnika zł 3.500 - na 5 rat t. zn.: 

In„ ucuracfa roku akadem"1ck;eao 1948 49 dla dorosłych: J. Landy Brzezińska: Uczmy pierwsza rata 1.100 zł. płatna przy zgbsze-6! D ł . ., I' - C7:ytać. Podręczni'.k metodvczny dla nauczy- niu, następnie 4 raty po 600 zł miesięcznie. 
• h 1 • h ł 'd k c1ela, cena 120.- z.ł. „Start''. PodręCZ!nik Należy się śpieszyć, gdyż upisy będą na Wyzszyc UCZe niac O Z ich dla ucznia. cena 70.- zł. Przewodn1"k do t ł k rwa y tył o kilka dni. Po zakończeniu ra· 

Sala teatru „Lutnia" by.la wczoraj s>zczelJlie I studiującej z ludem. „Nauka marks;isltowska i „Startu". Podręcznik dla nauczyciela, ceaa diofonizacj!i tej dzielnicy, brygady m,mte!'· 
wypełniona młodzieżą, słuchaczami wszy,gtk.ich światopogląd marks1sotow&k1 - mówił tow. Ze- zł 50.- . skie będą przerzucone na inne tere!!), 
łódzkich wy2:6zych uczelni, którzy .przybyli na brows·ki - musi stać tSię wo byczą młodzieży I · -----------
akadem.ę urządzoną przez ZAMP z okazj-i polskiej. Młodz.:eż •robo.bnicza, młodrzież chłop- WYK"li'ADY PO 
inauguraji ro.ku akademick;ego 1948-49. ~ka swo.ją wiedzę zdobytą _obróci na ko.rz)'.s~ I ll..ł WSZECHNE U ~ 

Do studentów prnemawiali: Jego Magnificen- sw1ata pra.cy. Wierzymy. ze n.atSza młodzi€z 1.1 
eja Rektor Uniwersytetu Łódzkiego prof. dr pójdzie ramię ":' ramię-~ ludem pracującym w O kulturze Zwiqzku Ro:dzieckiego 
Tadeusz Kotarbiński. prezyden.t miasta tow. marszu ku sociall:zmowi . eh . . ł b' . . . . 
Eugeniusz Stawiński, delegait M inisterstw.i . . . . .. w rama miesiąca pog ę 1en1a przyJazni ws.połczesny Pawłow i jego dzieło". 29.10 
Oświaty prof. dr Zofia Cybulska, .przedstawi- Częsc of.icJalna <\kademi: ZooStała zakończo- polsko-radzieckiej pro·f dr J n D b ki Ak d · 'el Ł · z na odegran.:em hyrn!'.u Swia.towej Federacji · . · a ą r0ws „ a em1a Nauk w 
01 odz:kieq-0 Kom:tetu PPR low. ebrowsk:. Młodzieży Akademickiej·. Kalendarzyk: 26,10 profes0r Borys Łapicki Związku Radzieckim". 
przedstawiciel S. L. ob. Strzelecki oraz z N · d 
ZAMP-u kol. Z. Schabowski. W drug '.ej częki studeJH~i I'. W. S. T. recy- •· aro radziecki" przed sądem współczes· Wykłady te odbędą się w Auli :Tniwer· 

Bardzo go.rąco zostało przyjęte przemówie- towali w iersze poetów socjal:stycz.nych zali nych", 27 ·10 prof. dr Zdzisław Stieher „Na sytetu . przy ul. Narutowicza 68. Początek 0 
!!ie tow. Żebrowskiego, kiedy zwrócił uwagę situdenci P. W. S. M. wv1r,,,....u; kilka utwio.rłiw uka o języku w Związku Radzieckim." 28.10 godz. 18-ei. Wst~ wolny 
'.!Ja. konieczność bli„k'.Aao konta,ktu mlodzieżv muzvcz.n)l'Ch. „rof nr JPrz-v Konarski -Wielki uczony ' 
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Setandułait uśmioołmął s.ię ironiclmfe kole
ga ma.jor - No t.o m11Sllę -Dl powiedzie6, 
że ten ~ ,,safanduła" parę l'3IZiY nCl!llWiSko 

w czasie okupacji :mnieni'ał, że od 1939 rok11 
:i&Jmował się :z;rarzio „małym sabotażem", a po 
tern pn;eszed.ł na ,,sa.bOtcd duży", na dywer-

• ,,.1 
sję l zbrojne zwtalcza.Dle wroga. L<e był Jed-
nym z najdzieln.łejszych bojO'Wców Gwardii 
Lv.dowej l' że wresa:cie obeonie znajduje się 

nieda.leko mi~jsca naszego !')jazd.u. 
- Taki - zaswołaliśmy podnieceni tą wla 

domośoią. - A gdzi.e1 

-Na cmentarzu - obwieścil ze smutkF-.!m 
major - We wsi B. Tu go w obławie do
sięgła wraża kula gestapowca. N1!e należę niby jeS'ZCZe do ka.tego~i, star- ceqo i wieT1Szy Owidiusza, pl".llyrodnika Wrób 

l'ZYCh panów", ale bądź oo bądź gimnazjum lewskiego, który będąc drą.galem 2-meb-o- 2'iważywszy że 7.dazd nam odbyWał stę w 
skończyło się jes7Jcze prz;ed wojną i ot, nie- wej wysokości '.!'de baird'ZO wróbla przypomi- przededniu d.DlJ&, poSwlęcon~o p&mlę()ll 
da.wno wypadło mi jui wziąć udUał w zjeź- :oo.I itd. Roi;paitrując ~ó'łoowo zwYCM- Zmarłych, ~Iiśmy w pn.e~uej 
dzie tak zwanych - „byłych wYchowanków". je naszych profesorów, ich stosunek do uITT- większości udać się w Zaduszki na cmen-
Zjechało~ nas właściwi'e niezbyt wielu (woj niów 1 sposób pytania" - dokonaliśmy po- 'ć _ __..-.(, lfra" 
na WS'Lak „zrobiła swoje'), ale tym niemniej d71iaJłu na. ,; belfrów m-0rowych" J na „inwit!- Ol= w B„ by uczic\ • ._,, ... "'" „be -
i'lość kolegów ze szkolnej ławY była wYSia-r- zytorów". bohatera. Idąc od stacji ma.rtwitiśmy się, t:fl.Y 
cz.ająca by odgrzebać wspomnienia z lat - - Ciekawe - zauważy! fnbnier H. - w ~óle mogił~ odnajdziemy. 
jak to się mówi - suzenięcyeh. I rrecz cha- Gd?Jie się tei to całe nasze ciał.o pediago- - Padł w polu - :ro:riważał kol~ - Prze 
raJkteeystyC7.ID.a, IWSlpOmndenia te dot'yiczyły giezne rozleclałoł · niesilono g-0 na cmentarz, ale któż t&m mo-
nie tyle nawet „1..-umpli"• i kamr<riów szkol- 1 znowu ziaczęli.śmy S'Obfe 'IJ'l'ZYPOmlnać: 
nyeh, ile przede ws:Lystkittn profesorów. że dziś dbać o ten gróbł historyk J. zginął w 1939 roku, „żermenkę" 

- Czy pamięta52: hi'storyka J.1 - 7.a.pyta,ł wywie'Łiono do Oświęcim:la, „Kostucha" jest Ku nasremu rd:zj(JWł'eniu byna.jmn1ej nie 
mnłe zaraz po przywitaniu kolega inżynier dyrelttOT~ .ńm"""ZJ'um ... ~ zi~eh Od....,.- błąd • „ Id m h ----:...... N H. - To w1aściwie był histeryk, a 'nie b»- ~„ „~~~ ·- ~„ zillsmy w POSZU wa ae .........,..;."' • ą 
storyk, Łaził „;„gle rozindyczony i ,.....„ił sk.anych, „I\:olumb" 7igodnie ze swym pseu- cment.aJ:7u było „widno" od lampek oliwnych Żył sobie pewien chciwy kupiec. Ja.dl, p.R, """ „- - doni-mem odkrył Amerykę i siedzi „na emi- ·1 • wszyst.Jdm: no, no, no, już ja wa.m pokażę! i w ich blasku znaleźllśmy grob długo. sl'ę wysypiał, a pracy bał si.,. Ja.k o-gracji", prefekt Rze!>ka. zmarł już po wo.inie -< „ 

- A „żernnenka" od frainouskilegoi wyr- na zawał serca., Kolasa pracuje w mi'nlster- - Swie-że astry, chryzantemy, glrl<llld3 nia. Wyma.jmowaJ więc za marnym -wynagr0 
wał się kolega Z. (dz.iennikiarz). -'w1·e, no, a -tę cglądamy na zjeździe. świeczekł - zdz'l'wił _._ głośno inżynier H„ „---'em ...,...,,bko' I '---• f -' b'-- Ba.rd:no mil.a nauczycielka. - o:rzekUś- „. n.- ,...... """"'" .---~ w ..,,....,,... m na ,..e ..., pra-Kolega - major O, który do tej pory d • z.1,..;...,.11 -A--•~ Ktoś Jedn-'- t~ .r. m ... z um<łtl~em. - Miał.a ogr<nnn.ie kirótld g ysDJY ~~J w«"1P~v. - ,....., ··~ CO\f'ao, " ni'e odzywał sl~ praiwle, gdyśmy skońezyli, _, -~ wzrok, wobec czego na jej lekcji mo2ma by- zagiadnął: ,_ '.' szczy :o<>ę o grób b<>h~•era.:.. Kupca dręceyło bardzo to, że d7Jefl jest r.a 
ło picrws-rorzędtnie ścią.giać„ - To driecl z tutejszej .mlroly - wtrącll krótki, Wyrusz- --'-- w il........ aiby oc1s-i1 ..... 1 ,_ ... _ p - A matema.tyka L. - pamłębaclel w H w....., -~ u„ - A „Kolumb"J - zaga ..... ~. ....„...,ga · ...+~- d02"An"Ca omenl:a.rny. - Przychodzą tu •--" ~-·~ -a.ii ....... b __. · (aiktuałnle _ technik włókienn:i.czY). młodmych klasa.eh wykladał, próci tego b;ł „ ....... "' ,....; -..c~ego ....,..rea .,....,ey y go na.u"""'" Jak 

- Ten od geografii I n.aukit o Polsce ws.pól wychowawcą? cu:sto same I z naucr;yeiel.ką, mogtb' doglą- d7Jleń przedłuży6. 
ezesnej? - przypomn~ sobie kolega K - - L.ł, L.t - zaczą1 szuka6 we W'SP<>m- dając. Ano, chyba nłe d7lłwota. że MA.JĄ Szukał, nu.kał I zna!Mlt wrell'Eełe mędrca 
prowadził wykłady na poziomie uniwersr nienlacll kolega - nrzędnUc poc:r;ł;owy. W SWEJ PAMIĘCI TYCH, KTORYM ZA- - bieclakia, ktOremu na Imię było ~ 
teoki'm - bardzo mętnie i nudnie. Ach, już wiem: ta.kl drobny, n{ep&M11lllJ, ei- WDZIĘCZAJĄ SWOJĄ WOLNOSC I ŻY- Ped ń. PI'Zeszliśmy z kolei i do sylwetek bm:ych u 
pedag-0gów. „Dyrka" Piórkovvskiego, którY ehutki. „Dyro" go zawsze prześlaOOwa!, te CIE.- Ja.ka troska 111Prowad7;a Olę do mojeg'o c!o-
w budzie usiłował z:a.prowadzJić surowY fa.- ni'e może klasy opanować. Oi>US'ZCZ31,fąc cmentarz pomyślel1śmy wznr mu, bogaty goścluł - pyta Peduń. 
son profesora Zadrugi~ spe.ia od ..,ćwiczeń Pxzypomnkliśmy sobie wtedy wszyscy ma sze!Di e drziwnym a pięlmym losie profee:in - Nie'Ładowolony Jestem s dnb - OdP'l" 
cielesnych i wychowania. fizyC2lłle_go_", pre- lego maitematYka L Uczył dobrze, ale był I L., który !!la żYela „nfe IDÓ#ł klasy opam.o- włada kupłee. ~ Nawet laiem kr~ jest 

miidorem", łacinni.'ka Kolasy, kitóry kazał talki jaki§ „bez cech charakterystycznych wac , po "' er~ zas opanow ..._..., Gr~<Mt od zajęczego ogona. Ledwo robotnicy m to-
fekta Rzepki, ZWaillego pieszcwtl'l!Wie „Po-I • „ .„ ""ml • al -i.. wf..&....., 

n•m ,.kumlka.ć" tniez.Lkzoną iilość ód Borta- - safanduła - samotnik. Wllkołę.„ p<>ry się weztJlllł. a już srońce ku wieczorowi 
n-1111-~1111-~m1-1i.-m1-1111-1n1-11n-.i1.-1111-n11 -mm-1m111111-1111-1111-111-1111-1n1- się ehyll Naucz mnłe, mędrcze, Jak Jun:J

Pomóżcie Zosi Korońskiej z Waliszewa 
Do Redakcji „Promyka". j o kup'ienfo protez, będzie mogła 1?1"3-

• . • cować i być pożytecznym członkiem 
W czoraJ zdal'o/ł się. u nas straszn_y społeczeństwa. Umilono jej też nie

wypa?ek: 9-letn~a. dziewczynka, Z?sia zmiernie pobyt w szpitalu pamjęcią 
Koronska, powroctwszy ze szkoły (Jest · 1 d b h 1 d · 
uczennicą 4-ej klasy szkoły powszech- wte u 0 ryc u Zl. • 

nej w Waliszewie, gmina Bielawy po- Temu bi~d~c~wu~ ~tore ~egło u ~as 
wiat łowicki) pomagała rodzicom, po- w!Pa~kow1, Jes1'i zyc. będzie,_ rodz ce 
ganiając konia na maneżu. Spadła tez nie będą w stanie kupie, protez: 
z konia i tryby zmiażdżyły jej stopę. (gospodars~w.o około 4 heI:tar.ow). Czy 
Uległa wypadkowi przy pracy nie . bar- h.Y w .ro~z1n1e .Promyk?weJ me. z~brał~ 
dzo może odpowiedniej dla jej w1e~u. stę d~1~c1 z ~1elu ~zkoł: by t~lzyc nie 
Przewieziono ją natychmiast do szpita- szczęsctu s~ej kolezal?'k1, kora uległ~ 
la w Głownie. Ponieważ jest to dziec- wypadkoWI przy tak Im dobrze znaneJ 
ko, które nikogo nie ma w Głownie, pracy?! 
czy by ktoś z Redakcji nie mógł do Dajmy wszysc~ ~hoć s~ro~ny d~te~ 
niej zajrzeć, by osłodzić jej . trochę na protezę dla nteJ. Zosia, Jak w1?ac 
smutny pobyt w szpitalu. (Autobusy z wieku i klasy, (ma 9 lat, _ a Jest 
z Łodzi do Głowna odchodzą co godzina w czwartej klasie) uczy się bardzo do-
z Dołów). brze i jest miłą i grzeczną dziewczynką. 

W Warszawie, w której się urodzi- Na zapo~zątkowanie fund?szu dl~ 
łam i mieszkałam do powstania, latem okaleczonej p1·zy pracy dz1ewczynk1 
bieżącego roku zdarzył się wypadek, że przesyłam swoją skromniutką oszczęd.
dziewczynka, jadąc ze szkoły, wypad- ność - 50 złotych. 
ła z tramwaju i koła zmiażdżyły jej Uczennica 7-ej klasy 
~ogi.. Koleżan~i i P.rofesorowie zwróci-I szkoły powszechnej w Waliszewie. 
11 s1ę do JedneJ z gazet o po- · 
rnoc. Otworzono l i stę składek na (Nazwisko moje podaję tylko do wiado 
protezy dla Marysi (nazwiska jej niej mośq Red„ gdyż mys.'lę, że prośba moja 
pamiętam). Zebrano sporo pieniędzy jest odbiciem pragnień wszvstkich d7...ie· 
i dziewczvnka, która marzyć nie mogła ci z tuteiszei szkoły.) 

ODPOWIEDZ REDAKCJI. dzłe6 la-ta ~6. 
Spo,frzlal Łepne Pedu6 ""'ołml mądrymi 

Masz rację i Ty i dzieci z Twojej ~ami na 11111pca 1 n!ekfł: 
szkoły. Dzieci ludzi pracy muszą sobie _Wdziej na siebie 77 ciepłych sr.at, a na 
wzajemnie pomagać, a tym bardziej w te l!llllaity nałói barent kołiuoh, Dll głowę to
nfeszczęściu. Myślę, że po wydrukowa- trza.ną czapkę z namzoikamł, a na nogi wclą 
niu tego listu przyjaciele l czytelnicy gnij futl"llilDe buty. Na plecy zanuć kosz z 
„PrOmyka" pośpieszą z pomocą malej. wszelką żywnością dla siebie Weź następnie 
Zośce Korońskiej. Do twych 50-ciu zł drewm.ia'Jle widły, wdrap się ·na wienchołek 
dodamy od s1ebie znacznie więcej. Są- wYS<>ki'eJ bm;ozy. Jak się znajdziesz na wfer.& 
dzę, że dziewczyn~ą załntere~uje się cbołka, podt"JPnYI słońce wi'lllami i prz;ytrzr 
również Rada Gmtnna w Waltszewie, ma:j Je na Jednym młejsou Ja.k :złoty płaeek, 
tym bardzie, że, jak piszesz, jest ona Słońce w6wezas nłe zajd.złe l ddeń -'ę .te 
dzieck!em małorolnego gospodarza. skończy. 

Barłdzo bym chciał odwleozfl! Zosię Podzfękował kupiec, zapłacił mędrcowi 100 
w szpitalu, a boję, że w najbliższych rubli złotem i pobiegł do domu, żeby dzień 
dniach nie będę miał czasu. pnedłoży6. Nałożył na siebie 77 ciepłych ub-

. - - - .- - nń, barani kożuch I o:napkę futnaru\ 1 buiy Czy Ty 1 Twol koledzy, oraz Kole- ._.___ ..n. wł 1.._, k ,_„ __ ..:.. . lib . · J • 1u•r......,e, Zarztl'-"11 e K• oss z """""°'mn 
żanki me mog I yscle e:J tymczasem I „....;„1 id.._ d ał sJ b 
k 1 . • . d '? W . k'k I-...: k na P eey, „.,... w """' i w rrap ę na l"llO ? e3no ooWJe zac · Ja 1 0 w•e . spo- zę. Podparł widłiami słońce i siedzi. 
sob ~zko!a Was~a tę i:zecz urządZil, my „Hej! ludzie! nl'e ~ueajcle roboty bez mo-
zaop1ekUJemy się Zosią. Jego rcn;ka7JU!" _ woła. 

Napisz mi coś więcej ó sobie i Twej Siedzi kupiec Jedną godzinę - gorąco, sie
szkole. Czy wszystkie dzieci u Was dzi drugą - duszno, siedzi neclą - pot za.-
umieją tak ładnie pisać tak 'l:drowo lewa mu oezy! Zmęczył si'ę zmordował okru 
myś!eł, jak Ty? tnie, ledwo widly trzyma. 

1\faiserdeC'7"'li~j pozdrawi::im Cię. Uca-
1uj ode mnie 'loakę Korońską. Spróbu
jemy ją jakoś pocieszyć i ulżyć je) 
w nieszczęściu. 

REDAKTOR. 

Spieszymy z pomocą 

N o kochani - woła słabym głosem 

z brrozy - dlugo i dobrze dziś pracOwa.li
ście. Idźcie spać. 

Ręce kupcowi omdlewają, nogi sztywnfe
ją, ruszać się nie moie, Widły wypadły mu 
z rąk i zac-repiły o gałęzie, Chciał zieżć 
z dnewa, Iem 7..wallJ si'ę na z:iem.ię. Całe 
szczęście, że miał na sobie 77 ubrań i barani 
kożuch, bo byłby się niechybnie zabił. Tro-

W odpowiedzi na powyższe chę się tylko po.tłukł, ale za to nauczył się, 
gorące ja.k dzień przedłużyć, Poszło mu to na 7idro-

wezwanie zespół redakcyjny „Głosu" wie skorzystali na tym robotnicy, a najba..r
składa 10 tysięcy złotych na pomoc dla ~iej opłaciJo się h biednemu Peduniowi -
Zosi Korońsldej, a]e na protezę potrze- 100 rubli' - to majątek! 
ba znacznie więcej pieniędzy. spolszczy!a. Maria Górska 

Jesteśmy głęboko przekonani, że b. b -:~ k d~' * 
wiele dzl'eci pójdzie za tym przykh>il.em· kt~~ z d~~e ~: ~~'tli11 ~~e~ z~ 
i oośoieszT z oomoca Zosi- . drr:iielnl .w~ _ wm>óhn-aea-, 



Kronika m. Kutna 

KOMU WINSZUJEMY 
Sroda, dnia 27 paźdz1ernika 194 
Dziś: Sabiny 

-:o:--
W A.ZNIEJSZE TELEFONY 

Pow. Kom. M. o. - 22 
.l\tllejski Posterunek M. O. - 33 
Starostwo Powiatowe - 31 

Sr. 

Pow. Zakł. Ubezp. Wzajemn, ul. Na· 
rutowicza nr 20 - tel. 108 

U rząd Zdrowia - 9 !. 
Komunalna Kasa Oszczędności - 43 
Polski Czerwony Krzyż (PCK) - 89 
Szpital Powiatowy - 20 
Ubezpieczalnia Społeczna - 34 
Pogotowje Sanitarne PCK - 90 
Prezydium Pow. Rady Narod. - 102 
Zarząd Miasta Kutna - 30 
Straż Pożarna - 41 
Pow. Zakład Elektryczny - 3" 
Urząd Repatriacyjny - 86 
Apteka „Pod Orłem" - 106 

Walenta Apteka Nr tel. 7. 
Chacińska, Apteka Nr tel. 52. 

Redakcja i Administracja „Głosu Ku
tnowskiego" mieści się w Kutnie przy 
ul. Narutowicza 1, tel. 217. 

OL OS KUTNOWSJCT 

Aktorzy· - renegaci · staną przed sądem 
za udział w antypolskim filmie hitlerowskim 

Dnia 18 listopada rb. Sąd Okręgowy w „Niemka - córka lekarza usiłuje t>~z- „Przez ulice miasta ucieka młoda kobie-
·:arszawie rozpatrzy sprawę aktorów poi- skutecznie interweniować w sprawie zdemo- ta przed goniącym ją tłumem Polaków. Je
;ich: Bogusława Samborskiego, Michała lowanej szkoły u burmistrza polskiego. ~ur- den z goniących zdziera z niej bluzkę i od
•1cińskiego, Juliana Łuszczewskiego, Ste- mistrz w odpowiedzi oświadcza, że Jej wy- znakę ze swastyką. Rozwścieczony tłum ka
na Golczewskiego, Józefa Kondrata i stąpienie nosi charakter antypaństwowy. mienuje młodą Niemkę". 
-indy Szczepańskiej, oskarżonych o udział Jednocześnie na dalszym tle woźny miej- „Zebrani w szopie Niemcy, kobiety, star
z~anym oszczerczym i antypolskim filmie ski bije i popycha kilku petentów niemiec- cy i dzieci słuchają niemieckiej audycji ra-

fo1mkehr", nakręconym w latach 1940- kich". diowej. W pewnym momencie do szopy 
041 na po:ec~nie ~ropagandy .niei;nie,?kiej „Niemka - córka lekarza rozmawia ze wpadają żołnierze polscy, którzy bijąc i ka-

. pTr~ez ~vytwormę filmową „V1enfilm w swym narzeczonym, który wyraża niepokój, tując zgromadzonych Niemców, przewożą 
W1edmu. że Trzecia Rzesza zwleka z interwencją, ich do więzienia. Niemcy umieszczeni w cia-

Wszyscy o~karżeni z wyjąt.kiem Bogusła podczas, gdy Polacy szykują się do wojny snych celach więziennych cierpią niesłycha
w_a S~mi;>orsk1ego, przebywaJą.cego_ za gra- i w okrutny sposób terroryzują Niemców ne katusze. Po pewnym czasie zostają oni 
mcą i _Jozefa Kondrata, odpow1.adaJącego z przebywających w PolS'ce". przez pluton egzekucyjny żołnierzy polskich 
wolneJ stopy - są aresztowam. „Niemiec - lekarz podczas jazdy polną wtrąceni do piwnicy pełnej wody, a następ-
Sporządzony _pr~ez Prokur:aturę Warszaw drogą do chorego, zostaje zastrzelony z nie ostrzelani z karabinów maszynowych. 

ską '.1kt oskarzen1a P?dk~esl~ . zna~e .ten: ukrycia przez dwóch polskich chłopców Są zabici i ranni. Nalot niemieckich samo
dencJe yropa.~andy :niemieck1eJ, uslłuJ~CeJ wiejskich". lotów i wkroczenie do miasta czołgów ze 
uspra~iedbw1c po.wz1ę~e przez rz~d hit!~- „Niemka - córka lekarza wraz ze swym swastyką, przerywa egzekucję. Polacy ucie
rowsk1 plany b1olog1cznego wymszczema narzeczonym i znajomym Niemcem udają kają _ Niemcy zostają uwolnieni". 
podbitych narodów, a m. in. i Polski oraz się do kina, gdzie rozmawiają po niemiec
zmierzającej do wywołania w narodzie nie- ku. Rozmowa w języku niemieckim wywo
mieckim dążeń odwetowych. luje gwałtowną reakcję ze strony widzów 

Wyrazem takich zamierzeń propagandy polskich. W czasie wyświetlama zdjęć z re
niemieckie.i jest właśnie oszczerczy, propa- wii wojsk polskich, publiczność wstaje i 
gandowy film „Heimkehr", przedstawiają- śpiewa hymn narodowy. Grupka Niemców 
cy rzekome prześladowanie kolonistów nie-I wstaje, lecz hymnu nie śpiewa, za co zo
mieckich w Polsce. staje dotkliwie pobita. Ciężko poraniony 

Akcja filmu toczy się w 1939 roku na te- narzeczony córki lekarza umiera, na skutek 
renie Polski i zawiera m. in. następujące odmowy opieki lekarskiej w polskim szpi-
fragmenty: talu". 

W filmie „Heimkehr" główne role grają 
aktorzy niemieccy - Paula Vessely .i Peter 
Peterson. Długorzędne role Polaków, wy
stępujących w filmie grają rozpoznani na
stępujący Polacy: Samborski - polski bur
mistrz, Pluciński - polski policjant, Łusz
czewski - widz w kinie, podżegający do 
bicia Niamców, Golczewski - człowiek z 
tłumu katujący Niemców, Kondrat - woź
ny miejski, Szczepańslfa - bileterka w ki-
nie. 

Obrady Pow. Zw. Łowieckiego ~~:~~~~,ó':"J:.~:0H~n!;,~~ ~"J~~ 
Dn. 23 bm w sali konferencyjnej Sta myśl powziętej rezolucji wydaleni z W toku dochodzenia ustalono, że nie-

rostwa Powiatowego w Kutnie odbyło grona myśliwych. miecki reżyser filmowy Gustaw Uschitzky 
wraz z przedstawicielami „Vienfilmu" za

się pod przewodnictwem łowczego po- Pozatem powzięto również uchwałę angażował aktorów polskich do filmu 
wiatowego Mariana Golańskiego doro- o likwidacji indyw:idualnych terenów „Heimkehr" za pośrednictwem znanego re
czne walne zebranie Powiatowego myśliwskich tj. takich obszarów, które negata, pozostającego na usługach niemiec
Związku Łowieckiego. Uczestniczyło w są dzierżawione przez pojedyńcze oso- kiej propagandy _ aktora Igo Syma. 
obradach 111 członków związku. by. Jak zauważono, popełnia się na Ogół aktorów polskich wraz ze swą or-

Na wstępie zabrał głos wicestarosta ~ych terenach wiele wykroczeń przeciw ganizacją ZASP ustosunkował się do pro
powiatowy, który przedstawił zebra- ko obowiązującym przepisom łowie· pozycji niemieckiej zdecydowanie negatyw
nym sprawę niezupełnie uregulowa ckim. Natomiast tereny dzierżawne nie. ówczesny sekretarz ZASP-u Damięcki 
nych wpłat przez opieszałych rolników do polowań ogólnych zostały znacznie wręczył nawet osk. Plucińskiemu .pewną su-

RADIO W DNIU śWIĘTA na Fundusz Oszczędnościowy Rolni- powiększone. mę pieniędzy, aby ten nie skorzystał z pro-
_.. CZECHOSŁOWACJI ctwa. Ponieważ do Powiatowego Zwtą- Po obradach odbyły się egzaminy dla pozycji „Vienfilmu" i ukrył się przed Niem-

czwartek, 28 bm. przypada święto na- zku Łowieckiego należy bardzo dużo młodych członków koła z praw, zasad i cami. · 
rodowe Czechosłowacji. w dniu tym na fa- myśliwych rekrutujących się spośrod um'iejętności z zakresu myślistwa, oho Ponadto dochodzenie stwierdziło, że 
li ogólnopolskiej radio nada 0 godz. 12.20 rolników, wszyscy zebrani na wniosek wiązujących każdego członka Związku Niemcy za odmowę udziału w filmie ,Jleim
popula.rny koncert muzyki czechosłowac- łowczego Golańskiego uchwalili jedno· Łowieckiego. • kehr" nie stosow~li żadn~ch represji. ~ tak 
kiej, o godz. 15.30 gawędę, a o 16.30 audy- myślnie wpłatę zaległych funduszów W toku zebrania bardzo ciekawy re- np. szereg_ ~ktoro~ po:ski~?' ?0 kt0;Y.c~ 
cję dla młodzieży o Czechosłowacji, o go- na FOR do dnia 28 bm. Nie stosujący ferat o życiu dzikiego ptactwa wygło-1 ~rzedst.a~icie~e .','Vienfil~u . s~ę z~~cih, 
dzinie 16.50 recital fortepianowy dra Otto- ~ę do powyższej uchwały zostaną w sił inż. Stobn:icki z Ostrowia . Jak: ~1~1a Z1elms~a, R:ozy_ck1 .1 Kan~kl .-
1'ara Vondrovica, o godz. 20.00 transmisję · odrzuc1h propozycJe mem.Jeck1e. Rown1eż 
z Pragi poematu symfonicznego Smetany zaangażowany już Kondrat po nagrańiu kil-
„Moja Ojczyzna" w wyk. Orkiestry Filhar- wym •1 a n a t k a n.·, n n a s u r o w c e ku scen filmu zeFwał kontrakt z Niemca-
mo11ii Praskiej, a o godz. 21.15 słuchowi- mi. 
sko wg. powieści czeskiego pisarza W. Rze- D . ł S . Wł'k" . h . Realizacja filmu „Heimkehr" nie uszła 
zacza. zta urowcow o 1enn1czyc I Tkaniny te zostały przekazane przez uwagi społeczeństwa polskiego i podziem-

Z Warszawy n 0 godz. 18.35 pieśni lu- Odpadków Centrali Rolniczej Spóldziel okręgowe oddziały CRS na punkty sku 
I · s Chl k " 1 nych organizacji niepodległościowych. Pra-dowe kompozytorów czeskich, o godz. 19.15 r;1 „ amopomoc ops a . otrzymał z pu przy gminnych spó1dzielniach i do-

utwory fortepianowe Smetany i o godzinie 

1 

Centrali Tekstylnej 1-175.600 m tkanin trą drogą wymiany do drobnych i śred sa konspiracyjna ostro napiętnowała bio-
20.45 najcenniejsze utwory czeskiej muzyki celem wymiany na włókno: lnu :i kono- nich rolników, którzy są głównymi plan rących ud.ział w filmie aktorów polskich. 
operowej. pi dla przemysłu państw. w IV kwart. rb tatorami lnu i dostawcami włókna. Bogusław Samborski spotkawszy się z ogól-
111111:llllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllnllllnlllllllllllnlllllllllnllllllllllllllmllnHUillnUmllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll nym bojkotem społeczeństwa polskiego, 

P I d I d b I h ł 
wyjechał na stałe do Niemiec, gdzie grywał 

omoc ecznicza a z emo i izowanyc żo nierzy ~o::i:~~~::;::::.'~a"~;:::~~=:: 
Brazylii, gdzie dotychczas przebywa, 

Dekretem z dnia 14.4-1948 r. o zasil- stalą lub czasową niezdolność do pracy Do czasu ukazania się odpowiednich . . . 
kach dla żołnierzy J. członków Ochotni- zarobkowej, to przysługuje im pomoc rozporządzeń ubezpieczalnie społeczne Sv.:iadkowie. przesłuc~an.1 w .tok.u doc~o-
czeJ" Rezerwy MilicJ"i Obywat. oraz ich lekarska na koszt Skarbu Państwa w udzieb.ja tylko w nagtych przypadkach l d~em_'.l, ~godme podkresl'.1Ją wiel1;tie :vr~e-

kl d h 1 · h ' t h ·1 'i · 1 · I . me, Jakie wywołał na widzach mem1eck1ch . za a ac eczntczyc pans wowyc , sa pomocy eczn czeJ zwo monym ze s uz- . . tl · 1 · t h n· ·eckich rodzin (Dz.U.RP. Nr 21, poz 139)) uchy morządowych, społecznych oraz w u- b , t k k d . d . wysw1e any w wie u m1as ac iem1 
I y,_ na SKU e _usz ? z~nta z rowta. w i polskich film Heimkehr". 

lony zosta dekret z dnia 18.7.1945 r. 0 bezpieczaJniach społecznych - przez związku ze słuzbą, zolnierzom W.P., zol . " . . 
pomocy i zasilkach dla rodzin żołnierzy czas trwania uszkodzenia zdrowia, nie nierzom i funkcjonariuszom służby bez . Na sen_sacyJn~ rozprawę, ktora odbęd~ie 
Wojska Polskiego oraz zdemobillzowa· ·dłużej jednak niż w ciągu Jednego roku pieczeństwa oraz członkom Ochotniczej się w dmu 18 listopada rb. powołano kil
r:ych żołn'ierzy (Dz.U.RP. Nr 34, poz. I od dnia zwolnienia ze służby. Rezerwy Mil;cji Obywatelskiej. kunastu świadków, przeważnie spośród pol-

202). W związku z tym ubezpieczalnie 
społeczne nie są już obowiązane do u
dzielania pomocy lekarskiej zdemobili
zowanym żołnierzom. 

JeśTi chodzi o żołnierzy, zwolnio
ri:vch ze służby na skutek uszkodzenia 

. zdrowia, powstałego w związku przy
czynowym ze służbą w stopniu, powo· 
dnjącym ich całkowitą lub częściową, 

K.c. I 
P.P. R. 

TYG OllH IK · POLI.TY. C Zł>!.O'• SP OŁ EC Z tł y. 

_
------------------------------------ skiego świata artystycznego. 

Fabryka „Kraj" ulegnie dalszej rozbudowie 
Do ubiegłego roku fabryka maszyn 

roln'iczych „Kraj" w Kutnie produko
wała bardzo wiele typów maszyn. Obe 
cnie jednak w ramach specjalizacji Za
kładów, zgodnie z planem technicznym 
Centralne~o Zarządu Przemysłu Meta· 
!owego, fabryka maszyn produkuje 
trzy typy maszyn - siewniki, kieraty 
i młocarnie czyszczące. 

Produkcja siewników została wzno
wiona w tym roku na wiosnę i już prze 
wyższyła ilościowo, mimo trudności za 
opatrzeniowych, produkcję z lat ubieg
lych. 

Obecny stan produkcyjny fabryki po 
zostaje w ścisłym związku z przebudo 
wą struktury wsi. Wobec tego wzmożo 
na produkcja ma zapewniony rynek 
zbytu i koniecznym będzie jej dalsze 
rozszerzen:ie w ramach specjalizacji· 

Zamierzona jest rozbudowa fabryki. 
Nowe zakłady, które mają być gotowe 
w okresie przyszłego planu 6-letniego, 
mają zatrudnić ok. 2000 osób. 

Na terenie fabryki istnieje kolo ZMP 
i Klub Sportowy ZKS „Kraj". 

Pod opieką zakładów istnieje przed 
szkole w którym przebywa ok. 30 dzie 
ci pracowników. (P'). 

111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 
PLAN ROZBUDOWY TORUNIA 

Miejska Rada Narodowa w Toruniu roz
patrywała nowy plan zagospodarowania 
przestrzennego miasta, uwzględniając prze
de wszystkim potrzeby ludności pracującej, 
zamieszkałej na peryferi~ch miasta. Roz
planowanie przewiduje powstanie w pobli
żu zakładów fabrycznych osiedli robotni
C';;ych i zieleńcóN. Ludność robotnicza z 
przedmieść będzie miała zap•wnioną dobrą 
komunikację, wodę, kanalizację i światło. 

Plan przewiduje da,lszą rozbudowę Uni
wersytetu Mikołaja Kopernika. Towarzy
stwu Burs i Stypendiów przekazano dwa 
niedokończone budynki na zorganizowanie 
nowoczesnego internatu dla 250 synów ro
botników i chłopów, którzy studiować będą 
na uczelniach toruńskich. 

Wydawca: Woj. Komitet PPR w Lodzi. Ko mit.et Redakcyjny. Red. i Adm. Lódź. Piotrkowska 86. 'J;alefony: Redaktor Nacz. 216-~4. _Sekr;t~riat 254-21. Red. nocna 172-31, 
Dział 02łoszeń: Piotrkowska 55. tel. 111-50. Knntn PKO VTl.t!'iO~. Zakł. Graf. RSW „Prasa". Administracia nie nrzvimuie odoow1edZ1alnosc1 za terminowy druk ogłoszeń. 



TEATRY 
Padstwowy Teatr Wo.iska Polskiego 

w Łodzi, ul. Jaracza 27. 
Dziś o godzinie 19.15 „Igraszki z dia

błem". 

Teatr Kameralny Domu żołnlena 
ul. Daszyńskiego 34 

~ 
Dziś o godz. 19.15 ostatnie pr21edste: •. 

Die „Nieboszczyk pa.n Pic", w naJbliższych 
dniach premiera sztuki Rattigana pt. 
„Kadet Wins.low". 

one z 
Państwowy Teatr Powszechny 

ul. 11-go List.opada 21 - tel. 150-36 
z wielkopaństwem w łódzkim sporc·e 

Dziś -0 godzinie 19.15 „Nadzieja" 
Wobec kryzysu w jakim znalazł się boks 

łócWti po wycofaniu się z mistrzostw druży 
TEATR ,.SYRENA" Traugutta 1 nowych ŁKS-u opinia Sp')rtowa Lodzi podzie 

ty moralne i finansowe, kompromitować w I skiego i wreS'ZC:ie n.a meczu .z Wa~ Z1 
oczach opinii sportowej ich organizatorów. stycznia 1946 r. bez Kamińskiego, Stasia.ka 
Sekcja pięściarska ŁKS-u urażona w swoich Olejnib, Żylisa. i Niewadziła.. 
niezdrowych ambicjach nie liczyła się zupeł 
nie z dobrem boksu łódzkiego. 

Dziś o godz. 19.30 „ PANI PREZESOWA" !iła się na dwa obozy_ Jedni potępiają w .. . „ czambuł Łódzki Okręgowy +;wiązek Bokser 
Teatr Komedii MuzyczneJ „LUTNIA I ski a _inni nie kryją zadowolenia, że wres.-

Piotrkowska 243 l cie mistrzostwa będzie m')żna przeprowa-
Aby tego r•xlzaju twierdzenie nie wydało 

się komuś gołosło·wne wystarczy przejrzeć za 
piski w kronice prowadzonej przez ŁOZB, a 
dot)"CZące sp')tkań międzY111arodawych roze
granych w ciągu ostatnich dwóch lat pr7.ez 
naszą ~eprezentację z reprezentantami in
nych okręgów. Wszystkie nasze reprezenta
cje · walczyły w osłabionych składach jedynie 
wskutek dbsencji pięściarzy ŁKS-u. 

Dziś o godzi.nie 19.15 ,.Piękna Helena" j dzić w atmosferze o wiele spokojniejszej 
opera komiC'ZJ!la w 3-ch aktach (5 odsło- • bardziej sportowej. 
nach) muzyka J. Offenbacha. Udz.iał bierze I 
60 osób Chór, balet, statyści, orkiestra. ODKĄD ZAOSTRZYŁY SIĘ STOSUNKI 

Teatr „OSA" Zachodnia 43, tel. 140-09 I POMIĘDZY ŁKS A ŁOZB? 
Codziennie o 19.30, w niedziele i święta Me jest dla nikogo tajemnicą, że od dłuż 

ft 16 i 19.30 lcomedia mnzyc;ina R. Stolza szeg0 już czasu stosunki pomiędzy ŁKS-em 
pt. „Pepina". a ŁOZB układały się najlepiej, a zaostrzy- Z ZAPISEK KRONIKARSKICH 

CYRK Nr z, PI. Nicpod!eglości ły się jeszcze bardziej od czasu ostatniego 
Nowy atrakcyjny program w dni po- walnego zgromadzenia na którym ŁKS ma

wszednie godz. 19.30, sobota godz. 15.30 nifestacyjnie wycofał kandydatury srwych 

Po meczu Łódź - Gdańsk rozegranym 25 
stycznia 1947 r. w :za.piskach kronikarskich 
ŁOZB czytamy: „Reprezentacja naszego okrę 
gu była poważnie osłabiona brakiem zaw'.>d 
ników ŁKS", i tak już me z.mieniło się d'J o
statniego meczu z Poznaniem (10.10. 1946 r.) 

członków do zarządu dlatego, że„. wbrew 
19.30, niedziela godz. 12.00, 15.30 i 19.30: ich apetytom, zg')dnie z rozdzie1nikiem otrzy 

HINA 
'.ADRIA - ,.Piętnastoletni kapitan" 

godz. 16, 18, 20, w niedz. 14 
film dozwolonv dl a mł0rlzieży 
program na dwa dni 25 - · 26 

BALTYK - „Narzeczona z Turkmenii" 
godz. 16.30, 18.30, 20.30, w niedz: H,30 
film dozwolony dla młodzieży. 

BAJKĄ - „Wyspa skarbów" 
godz. 18, 20. w niedz. 16 
film dnzwolo,.,v dln mł ~rl.zieżv 

GDYNIA - „Program aktualności kraj. 
i zagran. Nr 35" 
P.'odz. 11. 1 ?.. n. Hi. 17. 18. 19. 20. 21. 

HEL (dla młodzieży) „Piętnastoletni 
kapitan" 
godz. 16.30. 18.30. 20 .~0 . w n'~tfz. 14,30 
program na dwa dni 25 - 26 

POLONIA - „Admirał Nachimow" 
godz. 17, 19, 21, w niedz. 15 
film d·.1zNolony dla młodzieży 
program na 1 dziień 26. 10. 

PRZEDVV10śNIE - „Klatka słowicza" 
jrodz. 18, 20, w niedz. 16 
film dozwolony dla młodzieży 

ROBOTNIK - „Noc grudniowa" 
godz. 16.30. 18.30. 20.30 w niedz. 14.30. 
film dozwolonv dla młodzieży 

REKORD - „ Ulica złoczyńców" 
godz. 18.30. 20.30, w niedz. 16,30 
film niedozwolony dla młodzieży 

MUZA - „Tajemnica wywiadu" 
godz. 18. 20 w niedz. 16 
film niedozwolony dla młodzieży 

ROMA - „Kurhan; Małachowski" 
vodz. 18 i 20, w niedz. 16 
film dozwolony dla młodzieży 

STYLOWY - ,;ostatni mohikanin" 
godz. 16.30. 18.30. 20.30. w niedz. 14.30. 
film dozwolony dla młodzieżv 

S\Ąi'JT - „Ludzie bez skrzydeł" 
godz. 18, 20. w niedz. 16 
film dozwolonv dla młodzieży 

rI'F,jCZA - „Przeczucie" 
godz. 15.30. 18. 20.30. w niedz. 13 
film dozwolonv dla młod?.ieży 

TATRY - „Kwiat Miłości" 
godz. 17. 19, 21, w niedz. 15 
film dozwolony dla młodzieży 

WlSLA - „Narzeczona z Turkmenii" 
godz. 17, 19. 21, 'W niedz. 15 
film dl:ł mlodzir>ŻV dozwolony 

WLóKN1AR7,_„Przygody na wakacjRch" 
godz 17, 19, 21, w niedz. 15 
film dozwolony dla młodzieży 

mali dwa mandaty wiceprezesa i przewod
niczącego Spraw Sędzhwskich. ŁKS-owi za· 
leżało jeszcze bardzo na mandacie kapitana 

I sportoweg'J bo wówC7..as hegemonię w łód.:i
kim boksie miałby już kompletną. B'Jks łódz 
ki tej hegemonii jednak nie chciał. to też 
wklrótce rozpętała się ukryta, podjaZJdowa 
wojna przeciwko ŁOZB. 

PLAN WALKI ŁKS-u 

Na meczu Łódź - Pomorze r0zegranyrn 1 
czerwca 1947 r. reprezentacja Łodzi musiała 
wystąpić bez Marcinkows.k.iego, Pisa.rski'ego 
i Nliewad.Zilła.. W Gdańsku na tunlieju „O 
błękitną wstęgę Bałtyku" (28. i 29.6.1947 r. 
bez Marcinkowskiego, Pjsarskiego i Żylisa. 
Nie stariorwał również rezerw'Jwy. Janicki. 
Na zawodach będących oficja1nyrn otwar
ciem sezonu pięściarskiego w Łod'Z"i w dniu 

· 28 sierpni.a 1947 r. z ŁKS-u nie stanęli w 
ŁKS bardzo chytrze przemyślia!J: 11P'J<Sób ringu: Bonikowski, Olejnik, Rychtelski i Zy 

swej „walki podjazdowej", zmier:z.ającej do Jis. Na meczu z Gdańskiem 27 listopada 
dyskredytacji zarządu ŁOZB. Droga zrnie- 1947 r. z ŁKS-u nie walczyli: Marcinkowski 
rzająca do tego celu była prosta - stałe boj i Olejnik, na meczu z Poznaniem 18 stycr
k0towanie imprez organizowanydh puzez nia 1947 r. reprezentacja Łodzi musiała wy 
ŁOZB, a przez to samo narażając je na stra.1 stąpić bez Bonikowskiego, Olejnika i P1sa.r-

Kolarze łódzcy zakończyli sezon 
dwoma wyścigami na Szosie Pabianickiej 

Niedzielna uroczystość oficjalnego zakoń dzina 32 min. 26 sek., piąty Potemka Za
czenia sezonu L.0.Z.Kol., która odbyła. się chariasz „Boruta" (Zgierz) 1 godz. 33 min. 
w Pab!anicach, wy'padla ze wszech miar im- Startowało 15 zawod., ukończyło 11. 
ponująco. Udział w niej wzięło 14 Klubów Na dystansie 25 klm. dla zrzeszonych i 
z ośmiu sztandarami i orkiestrą Pabianic- niezrzeszonych po&adaczy rowerów tury
kiej Straży Pożarnej, gromadząc w szere- stycznych wyniki były następujące: 1) Kra 
gach zorganizowanego kolarstwa 28 kola.- wentek Wojciech DKS (Lódź), 2) Sroka 
rek i 228 kolarzy z rowerami, oraz kilku- Radzisław PTC, 3) Partyka Stanisław PTC, 
dziesięciu działaczy klubowych. 4) Swiercz Stanisław LKS wszyscy w cza-

Po defiladzie prz~jętej przez Zarząd sie 47 min. 5) Ulik Mieczysław LKS, 
L.0.Z. Kol. odbyły się na szosie w kierunku 6) Szcze$niak Czesław LKS, 7) Gieniewicz 
na Sieradz 2 wyścigi: Jan niestow. 8) Krasiński Edmund „Swit", 

Na dystansie 50 klm. o Mistrzostwo Okrę wszyscy w czasie 47 min. 2 sek. 9) Golań
gu dla posiadaczy kart wyścigowych zwy: ski Stanisław ;nest~. 47 min .. 2,4 sek., 
ciężył Ciepłowski Radosław z PTC, drugi 10) Janeczek Jozef ruest?'!· 47 In1;1· 17 sek. 
Zawadzki Cezary z KP Zjednoczone, trze- I Startowało 61 zawodmkow, ukonczyło 47. 
ci Zarzycki Stanisław z LKS, w~zyscy trzej I Na mal~ fre~wenc~ę startując!ch w~ły
w jednym czasie 1 godz. 32 mm. 11 sek., nęło dotkliwe zunno i bardzo silny Wlatr 
czwarty Murowaniecki Zdzisław z LKS 1 go- przeciwny do półmetka.. 

Sport w ZSRR -C. D. K. A. mistrzem 
MOSKWA (obsł. wł.) Drużyna moskiew

ska CDKA - trzykrotny mlstrz piłkarski 
Związku Radzieckiego - zdobyła puchar 
ZSRR, odnosząc w finałowym. spotkaniu 
zwycięstwo nad moskiewskim „Spartakiem" 
w stosunku 3 :O. Do przerwy zespół wojske>
wy prowadził 1 :O, dzięki bramce zdobytej 
z rzutu karnego. 

Spotkanie odbyło się w niedzielę na sta-

I 

I zdobywcą pucharu 
dionie „Dynamo" w Moskwie, wooec 80.000 
widzów. Bezpośrednio po meczu prredsta.
wiciel Komitetu Fizkultury wręczył zwycię
sk1ej drużynie zdobyty puchar, „Spartak" 
zaś otrzymał dyplom za drugie miejsee. 

CDKA odniosło w tym roku podwójny 
sukces, zdobywając zarazem mistrzostwo 
ZSRR na rok bieżący oraz puchar. 

CZ'Y TEMU MOŻNA SIĘ DZIWIC 1 

Te przykłady chyba wystarczą. aby prze" 
konać się, że kięwwnictwo sekcji pięściar 
skiej ŁKS-u nie był'.> „fair" wobec ŁOZB, to 
też absulutnie nie dziw.il na8 to, !e 
Ł. O. Z B. p'Jstawił za warunek 11 t>.
dzie honorował z.a.świadczenia lek!M"" 
skie zwalniające zawodniików oo wa!k w re 
prezentacji okręgu tylko te, które wystawio 
ne zostaną przez lekarza związkowego 
względnie przez niego poświadc'ZO!lle. W ten 
sp')Sób ŁOZB chciał się zabez;pieczy6 przed 
różnymi zaświadczeniami „grzecznościO'WJ"" 
mi", którymi z zasady niestety chcieli się 
nadal posługiwać pięściarze ŁKS-u. 

TEI\IU JEDNAK TRZEBA SIĘ DZIWIC.„ 
Regulamin i wydane :riarządzenia ~ 

obowiązywać wszystkich, a wlęe i pięśc:lany 
ŁKS;i to też nas· nie <Wiwi ab.ęolutnie ~ 
godmowa dY\Skwalifik<l.cja Marolnkowskie~ 
który tych forrnalnośei n1e dopemił dziwił 
nas natomiast, że ŁKS jeszcze do tej pory 
nie z;ozumia~, że jeg.'J „ Wiiellkopaństwo" w 
sporcie łódzkim musi .&:ię wresreie skończy6, 
i że zdecydował się na krok tak niesporto
wy, Jak wycofanie druźy.ny z mst!TZJOStw O') 

może pociągnąć w na5tępstwie ,przy4t:re jen • 
cze konsekwencje. • 

Kr. ~ 

Autokarami na mecz 
LKS - Polonia 

31 bm. dI'llŻym ligowa ŁKS-u gr& mecz 1-
gowy z Polonią warszawską w 9tolicy. W m.ąz 
ku z tym ŁKS organizuje wycieczkę dla 
wszystkich miłośników p.!łkarstwa iruiiokara
m1. Powrót z Warsmwy nastąp! około godz. 
18ej. Zapisy przyjmuje sekretariat do czwmt-< 
ku włącznie. 

.; 

Kto ma zgłosić sią po nagrody 
Wydział WF f Sportu Zarządn Głównego_ 

Włókniarzy zawiadamia niżej wymienionych 
zawodników, którzy brali udział w W)'Śeiga 
kolarskim dla turystów w dniu 10.10 48 r„ że 
mogą odebrać nagrody do 26.10 48 r. w Wy. 
dziale WF I Sportu, ut SienkiewiCZI! 13 
IV piętro o gocła 13.00. ' • 

t. Swierszcz 
2. Jędrzejewski 
3. Giłliewiai 
•. GaszeW'Skf 
a. Jakudd 
6. Srolm 
7. SłanJS'TleWSkj 
8. Brudke 
9. Byczkowski 

10. Janowski 

Z żęcia AZS·u -Dzisiaj zebranie 
WOLNOSC - ,,Admirał Nachimow" 

godz. 16, 18. 20, w niedz. 14 
film dozwolony dla młoriziP.'iV 
nrog-ram na 1 dzień 26. 10. 

ZACH$TA - „Decyzja prof. Milasa" 
gcdz. 18.30. 20.30. w nied7.. 16.30 
film dozwolony dla młodzieży 

sekcji pływackiej 
Kierownictwo Sekcji Pływackiej A.Z.S.-u 

Lódź podaje do wiadomości swoim człon-S EK CJE GIMNASTYCZNE I kom, że walne zebranie Sekcji odbę&ie dę 
l 

we wtorek dnia ~6. 10. br. o godz. 19-ej 

Gimnazjum RTPD na Bałutach 
W niedzielę o 10-ej rano nastąpiło otwar

cie gimnazjum RTPD na Bałutach przy uli
cy Limanowskiego 124. 

Otwarcie gimnazjum w tej dzielnicy po
siada doniosłe znaczenie dla mieszkańców, 
gdyż Bałuty pozbawione były dotychczas 
szkoły średniej. 

Podczas uroczystości otwarcia doniosłą 

rolę tej placówki podkreślił w swym prze
mówieniu dyrektor szkoły, zaznaczając 

m. in„ że szkoła poza obowiązującym nau
czaniem będzie się sfarała wprowadzić ucz
niów w krąg aktualnych zagadnień i przy-1 
gotować ich w ten sposób do życia społecz-

ne~~- przemówieniach odbyła się artystycz-.1 
na część uroczystości w WYkonaniu u-ni.ów 

organizuje Okręgowa Komisja z. z. w lokalu własnym przy ul. Południowej 10. 
Ref. Sportowy Okręgowej Konllilji Zwią nia ~etniego planu gospodarczego. K '.)l[IlJr Obecność wszystkich członków Sekeji 

zków Z.wod?WJ'ch podaje do wiadomości sja Centralna Związków Zawodowych, .przed obowiązkowa, pod rygorem odebrania karty; 
członkom Zw. Zaw„ że dnia 1 listopada br. wyjazdem do Warszawy, sekcji gimnastycz wstępu na ba.sen ' 
zostaną uruchomione -sekcje gimnastyCZll'le nych, unądza dwuitygodn:iowy obóz trenin · 
żeńskie i męskie Głównym ce-Iem trenin- g0wy. * * • 
gów wyżej wymienionych sekcji będzie przy Zapisy przyjmuje Ref. Sportowy Okręgo- Sekcja Piłki Ręcznej AZS zawiadamia 
gotowanie się d'J masowego pokazu gi=- wej Komisji Zw. Zaw., ul. Traugutta Nr, 18 wszystkich swych członków o mającym się 
stycznego, który odbędzie się w Warszawie 3 ,piętro, pokój 303, do dnia 1 listopada odbyć w dniu 28 października br. 0 godzi
w miesiącu lipcu 1949 r„ z okazji zakońC?:e 1948 r. nie 19-ej zebraniu sekcji. ze względu na 

Ostatni akord sezcrnu -piłkarskiego ważność omawianych spraw obecność 
wszystkich członków pożądana. 

Zebranie odbędzie się w lokalu AZS przy 
ul. Południowej 10. 

PAIQ'STWOWE 
ZJEDNOCZONE ZAKŁADY 
Przemysh1 
Jedwabniczo-Galanteryjnego 
w Pabianica-0h, ul. l\loniuszki 14 

PO SZU KU.JĄ KALKULATORA 

Zgłoszenia kierować do Wyruia.
łu Personalnego. Warunki do 
omówienia na miejscu. 6727k 

B?kół RTPD. - ~ Reprezentacje państwowe Finlandii i Polski przed spotkaniem w Warszawie, które 1 

I przynio:fło nikłe zwycięstwo naszym piłkarzom 1 :O J było jednocześnie ostatnim spotkaniem l Czvtajcie „Głos" P-025610 in.J.edA'JDGIU1-nvY.m aaeze.J jedenastki w tym seoonle. 


